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i We czwartek d. 1 (13) b. m., na placu przed pałacem Zi- 
Moówym odbył się Najwyższy przegląd wojsk gwardji 


«. Ogółem było w szeregach 21 bataljonów pie- 

oty, 26 szwadronów jazdy, 24 pieszych i 18 kon- 
nych dział. Dowodził dowódzca korpusu gwardji, 
Jenerał-ądjutant Manzej. Na przeglądzie byli wszy- 
Scy Wielcy Książęta, przyczem dowódzcy oddziałów 
' zaliezeni do przedstawiających się wojsk, byli 


fp kość 


„odziny Cesarskiej, minister wojny, minister dworu 


sczekiwali na przybycie Najjaśniejszego Pana przy 

Emachu Cesarskjego Ermitażu. 

Ryta z ulicy Miljonnej w karecie z Księżną 

A dają urską i udała się do pałacu Zimowego. 
le 


Najjaśniejsza Pani 


onej w saniach, razem "at Edymburskim, 
s nej był w mundurze jamburskiego pułku drago- | 
kin: Najjaśniejszy Pan był w mundurze jeneral- 
ken ego Cesarska Mość, siadłszy na konia i 
we J Wszy raport od dowódzey parady, ‘w otoczeniu 
+. Paniałej świty objechał front wojsk, witając się | 
| 2, dym oddziałem. Ogólnem „hura” zakończyło | 

£ objazd wojsk, poczem nastąpił marsz ceremo- | 

y okien pałacu przygladała się paradzie 


| 4 mbuwrską i Elżbieta 5w 
i od sył ą i Elżbietą Teodorówna. 
$ a 


"agrani skiej, zaproszeni zostali członkowie wi- 

k skiego, zał ajenel wojskowi, świta Księcia Edym- 

sódzey pakas zwierzchnicy wojskowi, óraz do- 

dan Najjaśni, 1 pojedyńczych oddziałów. Po śnia- 

ta, witeni po bg Państwo powrócili do swego pała- 
todze przez tłumy ludu. 

(Praw. wiestn.) 


W dnin jùtikae === meppen : 
Ducha (Po-pandińsy godz. 9-ej zrana, w kościele 
kd 


SCHADZKA. 


E p | 

( Dokończenie. | 
l 

| 


Chciałem teraz wyzwać świą dą? 
*©bojgu.  Zbliżyłem się do niej p 9 Asti gam 
< —— Ach, nareszcie! — szepnęją, z jej kibić. i 
walca, przytulona do mego boku, = 7 A zz 
pana aż namowy męża... rzeba było 

— Mnie? asai 

Milczała chwilę, podrażniona. 

— Czemuż to my z w każdym 
Wybierać?—przemówiła znowu. 

„a Ach, b to byłoby okrutne! 
oszalał! TRD ai 

— Chciałabym to widzieć. 

— Zaczynam! — rzekłem, musnąwszy nieznacznie 
tstami jej szyję. 204 BWROW 

Pochyliła się mocniej na moje ramię, niby kwiat 

agle zorg , 

~ Dosyć! — szepnęła. s 

Pożadiiem ja ań prawie, sam także ledwie 
ychając. Czułem w piersiach burzę całą, w gło. 
zamęt, szał i upojenie... 


tańcu możemy 


Wybrany, jabym 


Wie 


\tPocalunku mego nikt na sali nie dostrzegł. Mam 

t em wprawę. Robiłem to Już tyle razy w wirze 

Sg0 szalonego tańca! Młodzież zwróciła jednak u- 

m na dziwną lekkość mojej tancerki. Nikt nie 
ziął, co nas unosiło! aiian 

Ale ona, istotnie, tańczyła prześlicznie i miała e. . 


KURIER 


Wychodzi w dni powszednie wieczorem, w niedziele i święta rano, a nadto wychodzą 


stale w dni powszednie, z wyjątkiem dni poświątecznych, dedatki poranne. 


ROK SIEDMDZIESIĄTY. 


| 
| 
| | 
1 petersburskiego okręgu wojennego, pierwszy z ko- | 
| 


~ szeregach swych oddziałów. Jego Cesarska Wy- | 
Następca” tronu był w szeregach pułku lejb- | 
Wardji huzar. Jego Cesarskiej Mości. Członkowie | 
| 

j 


-e8argkiego i wszystkie ospby świty, na koniach, | 


(0) g0- | 
12-ej przybył Najjaśniejszy Pan z ulicy Mi- | tycznej we Francji. Na pozór nie się nie zmieniło 


„ Jaśniejsza Pani z Wielkiemi Księżnami: Księżną | 
rską ą . Po paradzie | 
2 się śniadanie, na które, oprócz Członków Ro- | 


` śliwą rękę! 
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Marji Częstochowskiej i ku Jej czci odprawi 
lenna wotywa. 

— Jutro, o godz. 10$ zrana, w kościele gw. . Krzyża 
odprawiona zostanie msza Św, uroczysta z kazaniem, pod- 
czas której nastąpi poświęcenie popiołu, którym kapłan 
posypywać będzie głowy wiernych na znak pokuty, poczem 
i „odbędzie się procesja pokutna z edzpiewaniem litanji do 
Wszystkich Świętych. 
` Takie same nabożeństwa odprawione jutro będą we 
wszystkich tutejszych kościołach. 


Wybory niedzielne w departamencie Sekwany 
stanowią w tej chwili zapalny czynnik dyskusji poli- 


„w scenach naszego widzenia”. Pięciu bulanżystów 
wypehnięto z izby, pięciu bułanżystów do niej wró- 


kto wie, czy dotrze do mety? Nie można przeto po- 
wiedzieć, ażeby w sile stronnictw izby,  wyszłej 
z wrześniowych wyborów, zaszła jakakolwiek zasa- 


dnieza lub dojmująca zmiana. Chociażby nawet przy | 


wyborze ściśslejszym bulanżysta, ex-senator Naquet, 
uległ koalicji pomiędzy oportunistami i fadykalista- 
mi, którzy onegdaj głosowali oddzielnie na Delom- 
bre'a i Bourneville'a; chociaż nawet w kolebee bona- 
partyzmu, na Korsyce, wybrano już republikanina 
Ceccaldi, w miejsce dotychczasowego monarchisty, 
Multedo, to zmiany takie w osobistym składzie izby 
deputowanych nie weszłyby nieomal wcale w rachu- 
bę gdyby nie strona polityczna, zasadnieza danego 
aktu. 


Wśród zmienionej zupełnie sytuacji politycznej | 


Francji. W jesieni skład przyszłej izby był dla ka- 


| odbywały się wybory wrześniowe i onegdajsze we 
l 
| żdego zagadką: wszystkie stronnictwa szły do sztur- 


przed ołtarzem N. Panny . mu wyborczego z laską marszałkowską w tornistrze, 
a OOOO OE OSIE SAY ATEA 


go wieczora olbrzymie powodzenie, Wyrywano ją 
sobie z rąk do rąk, zamawiano u niej wszystkie tań- 
nie mógłbym nawet docisnąć się, choćbym chciał. 
Sama jednak dwukrotnie. wybrała mnię w mazurze, 
ale już milczeliśmy oboje, onieśmieleni, 

Ogłoszono ją zgodnie królową balu.. 

Nad ranem, podczas gdy Janina żegnała się z go- 


| ee. Ja już nie potrzebowałem zbliżać się do niej, 


| spodynią domu, Alfred serdecznie mmie uściskał. 


— Widzisz, Edku — mówił-—jaką ty masz SZCZĘ- 
Zdawało się już, że Janinka nie znaj- 
dzie tancerzy, a patrz, ledwie żywą ją ztąd wywio- 
zę... Taki sam szczęśliwy był twój ojciec niebo- 
szczyk. Pamiętam dobrze. No, bywaj zdrów, a 
przyjdź tylko!... Będziemy właśnie mieli parę osób... 
Przyjdź... 

Poszedłem — nie oparłem się pokusie... I-pod- 
czas, gdy stary mąż po obiedzie rozsadzał swych 
gości przy kartach w swoim gabinecie, myśmy zo- 
stali na chwilę sami. 
ca, niepewna siebie; ja — milezący, smutny, upoko- 
rzony jakiś — czem? — sam nie wiem! 


łał: „Bądź zdrowa na wieki! Uniosę na zawsze 


w, mem sercu twój obraz, jako świętej! Żaden inny | 
nie zastąpi go nigdy! Ale żyć jaż obok ciebie nie | 


mogę i ręki nawet twej nie dotknę, bo inaczej stanie 
się nieszczęście!...” 
Wierz mi! Miałem te słowa na ustach... 


le ona nie panowała już nad sobą. Rok męki 


zmó.ł ją i złamał, a wczorajsza moja śmiałość ze- | 


„Trwała wszystkie tamy naszego . uezncia. Sama te- 
Taz wyzywałą niebezpieczeństwo — wyzywała muięl 


ciło, szósty, także wypchnięty, w drodze zakulałi | 


Ona, blada jak płótno, drżą- | 


Niewiele | 
brakło, a byłbym padł przed nią na kolana i zawo- | 


* Dnia 6 (18) hutego (880 r. 
OGŁOSZENIA 
"Reklamy: za jeden wierst 
Bacy albo jego miejsce 
pierwszy raz 25 kop., każdy na 
stępny raz kop. 20. 
Nekrologja: zæ wiersz 15 kop. 
Zwyczajne ogłoszenia: za 
jeden wiersz petitowy albo jego 
miejsce, pierwszy raz 10 kop. 
każdy następny raz 8 kop. 


raz po 2 kop. każdy raz; ogłosze- 
nie minimum 20 kop. i 
Nadesłano: za jeden wiersz 
garmontowy vs. 1. z 
Ogłoszenia do Kurjera przyj- 
muje także Biuro Rajchmana 
iFrendlera ulica Senatorska. 
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z otuchą walnego zwycięstwa, obalenia rządu i zmia- 
ny systemu. Ferry sądził, że ma takie same wido- 
ki przed sobą, jak Boulanger i na odwrót. Każdy 
wyborca biegł do urny, jak. tryumfator przyszłości, 
| pewny, że jego idea, jego namiętność, jego okrzyk 
| zwycięży. > 5 
| Dzisiaj położenie rzeczy zmieniło się doszczętnie. 
| Kraj dowiódł, że w swej większości jest republikań- 
| skim; monarcehiści weszli do izby w zmniejszonym 
| komplecie, bulanżyści nie zalali jej sobą, jak wyo- 
| brażał sobie romantyczny wygnaniec na Jersey. Zda- 
| wało się, że oczywisty dowód siły i żywotności re- 
, publikańskiej formy rządu otrzeźwi nareszcie przeci- 
| wników jej z cierpkich złudzeń i pogodzi chociaż 
| w części z prawnym porządkiem rzeczy. Zdawało 
się, że ci, którzy w jesieni rzucali swoje głosy na bu- 
laużystów w zamiarach eksperymentu,  przekona- 
wszy się, że eksperyment nie powiódł się i nie po- 
wiedzie, przejdą z szeregów beznadziejnej i bezpro- 
gramowej opozycji do obozu, który ma sztandar ja- 
| 50); widny i przez większość kraju bez zastrzeżeń 
uznany. 

Pewne zjawiska na widowni parlamentarnej w cią: 
gu ostatnich trzech miesięcy zarysowane, zachęcały 
do tego optymizmu wiernych swej zasadzie i ufnych 
w swoją przyszłość republikanów. Wszelkie próby, 
| aby dawniejszą unję prawicy monarchicznej wzno- 
| wić, prysnęły; kilku z kolei wybitnych bulanżystów 
opuściło sztandar eksjenerała; natomiast dzieło skon- 
solidowania większości republikańskiej przybierało 
| kształty coraz wyraźniejsze, nawet "obrady x0zezo- 

chranej izby zaczęły kształtować się na wzór ianych 
| parlamentów, uznających jakiś regulamin i jakiś ha- 
| ulec etyki parlamentarnej. Stosunek gabinetu do 
| izby ułożył się także dość prawidłowo, tak, że dła- 
| wiąca wszelki zdrowszy rozwój życia politycznego 
| 
| 
| 


we Francji mara ustawicznych przesiłeń ministezjal- 
nych przestawała już straszyć eo ranka społeóweń- 
stwo, łaknące spokoju i pracy. 

Wybory wczorajsze w Paryżu zadały kłam tym 
nadziejom i pociechom, Odbywane na trzeźwo, bez 
uniesień i sztucznego podbudzenia, a przy dojrzałej 
świadomości, po której stronie jest siła, a po której 


"słabość, wydały one rezultat niepomyślny dla rze- 


— Wybrałam pana wczoraj w mazurze — rze- 
kła, wiedząc, że dobrze pamiętam naszą rozmowę 
` podczas walca. 
|- Skłoniłem głowę w milczeniu, na znak podzięki. 
|  — Iwidzę, że nie złego się pana nie stało — dos 
dała, tłumiąc ból jakiś w sobie. l 
Chwilkę tylko jeszcze milezałem == chwileczkę. 
| Wreszcie, porwany czarem, rzuciłem się.ku niej, ja 
| zwierz, i przytułiłem ją do piersi. Usta nasze złączy- 
| ły się w strasznym, długim, piekielnym pocałunku. 

— Kocham! 

— Ubóstwian. 

— Do ostatniego tchnieniał 

— Na wieczność cała! 

Te słowa padły wówczas z ust naszych, jak szty- 
lety z ręki wprawnego hecarza chińskiego, ścigając 
się kesto do celu — a celem tym były nasze 
serca ; 


O! Czy ty możesz mnie pocz A 

Odtąd powtarzaliśmy sobie już codzień to słowo: 
„kocham”, skrycie, ukradkowo, czekając tylko 
chwili, w której rysy mogli Bab wadę szerzy je 
w całych szeregach zdań ługich, nieue ronnych, jak 
| śmierć—npajających, jak miłość sama! 
Ta chwila już teraz nadejść musiała. Schadzka— 
oto słowo, które wisiało już odtąd na ustach i mnie i 
jej, A jednak żadne z nas słowa tego nie wymówi- 
ło i nie chciało wymówić. Ty się nie śmiejesz? Mó- 
wisz nawet, że mie ma się z czego śmiać? No, toś 
kruk białyl.. Nie przerywaj! Ja się nie entuzja- 
, zmuję; jestem przy zdrowych zmysłach i wiem, że to 
| śmieszne... Ale ty się nie śmiejesz?... No, no... 
| -Sluchaj więc! Nie naia Wikii się o schadzicę, 


Małe ogłoszenia za jeden wy: ` 


wwa a 


——— LLL), „„„)DALALdd 1110,00, 0, 
czypospolitej patłamehtarnej, dowiodły, że ludność 
blisko trzymiljonowego serca Francji, nietylko w 0- 
szołómiehiu i malignie, ale w chwilach nawet zupeł- 
nego óprzytómnienia ttrhysłów, graniczącego że scep- 
tycyzmem, nie sprzyja dźisiejszemu porządkowi rze- 
ezy i domaga się gruntownej reformy. 
Oży ta reforma de ograniczyć się na ulepsze= 
niach republikańskiej fotmy rządu w duchu wzmo- 
cenienia i scentraliżowania Władzy, a okiełznania ka: 
pryśnych namiętności izby, czy chodzi poprostu © re- 


staurację menarchieztą Bóurbenów lub Bonapartych, | 


tego dä fazie wywnióskować niepodobna z wyborów 
wezorajszych, będących Wynikiem koalicji pomię: 
dzy bulaużystami i monarehistami. Náteraz te tyl- 
ko jest pewńiem i źłowrogiem dla rzeczypospolitej, 
że łąd łaknie zmiany. Ten lud głosował onegdaj na 


upadłych liktorów upadłej wielkości, ha ztvoletihi- | 


ków Boulangera, który osobiście zdaje się być karje- 
rą skończoną we Francji, a głosował tylko dlatego, 


że ta firma, aczkolwiek indywidtalnie żbatkruto- | 
wana, wyobraża w jegó oczach ideę rëfoñihy we- | 


wniętrznej i zerwanie ze swawbłą wszecćhwładnego 
perlamentaryżmu, który okazał się być dl4 siebie 
samego i celem i środkiem. Br. Z 


danne Aseri 


Ostatni kameralty, 

Mazyka niemiecka, której świetnym, oryginalnym 
wytworem jest dział muzyki symfonicznej i kaimeral- 
nej, t: jı w ogóle instrumentalnej, dostarczałagłównie 
tresęi db wieczorów, poświęconych muzie „pokojo- 
wej”, -W dziełach jednakże Saint-Sadns'a, Griega, 


Dworzaka i Stolpego, jako przedstawicieli artyzmu | 


pozagermańskiego, mieliśmy czynuik równomierny, 
nie dający zbytniej przewagi kierunkowi jednostron- 
nemu. Element klasyczny w serji drugiej koncertów 
kameralnych ograniczył si 
ko dzieła Beethovena, obok którego, jako, prawe 
dziecię jego muzy; postawić należy oktet Mendelssoh- 
na—pozatem przeważał kierunek nowszy, którego 


przedstawicielami były dzieła Schumanna i Bargiela, | 


oraz Volkmanna i kaiła, 

Nowością wczorajszego wieczoru, nieznaną w szer- 
szych kołach, był kwartet smyczkowy Volkmanna 
(op. 14 G6-minor). Robert Volkman (ur. w r. 1815-ym, 
w Saksonji, zm. w r, 1883-im), po ukończeniu stu- 
djów w Freiburgu i Lipsku, całe życie spędził w Pe- 
sacie, gdzie też życie zakończył jako profesor akade- 
mji muzycznej, i 

Wykonany wezoraj kwartet, produkt epoki młó- 
dzieńczej, w pierwszych dwóch częściach świadczy 0 
wpływie mistrzów klasycznych. Pomysły i sposób 
ich wypowiedzenia odznacza się jasnością i zwięzło- 
ścią. Do tych przymiotów scherzo i finał dodają 
czynnik oryginalności jędrnej, rachliwej, barwnej 
w rytmiee i sukience harmoniczno-kontrapunktycznej. 
Żalować należy, że imię tego kompozytora tak rzad- 
ko ukazuje się na programach koncertowych nasze- 
go miasta. 


Sonata na fortepian i skrzypce Joachima Raffa (op. 


73 E-minor) jest dziecięciem najnowszych czasów, 
“ 


bia W papa a a a a 


ade czekaliśmy jej oboje, jak. zbawienia. Rozczaru- 
je nas może... uleczy... nasyci... i to coś warte. A dłu- 
żej już tak żyć nie można... nie można! Schadzka— 
oto myśl jedna, jedno pragnienie, cel jeden!... Po za 
tem nie było już dla nas nie, świata nie byłol | 

Ja jej nie powiedziałem, że ta schadzka musi się 
odbyć tu, w mojem mieszkaniu; ona o to nie pytała. 
A przecież codzień mówiła wzfokiem: „przyjdę!”, 
na co ja również oczyma odpowiadałem: „czę- 
kam!”.... 

I czekałem... 

Wiedząc, że Alfred wychodzi z domu około jede- 
nastej i nie wraca nigdy przed ezwartą, czekałem 
w tych godzinach, baczny na każdy szelest, drżący 
za lada powiewem wiatru na dworze, niepewny, roz- 
gorączkowany. Ale czyż trzeba ci to opowiadać? 
Miałeś sam przecić schadzki, i wiesz pewnie, co to 
czekać na przyjście'kobiety... Człowiek ma wtedy 
w sobie coś ze zbrodniarza, który sig zaezaił na swą 
ofiarę, i z męczennika, który omdlewa, cierpiąc... 
Wiesz o tem dobrze! 

I na term czekaniu tyle dni minęło... Aż wreszcie 
wczoraj, pod koniec obiadu, Alfred odezwał się 
nagle: 

— Ale! Wiesz, Edku! Stary nasz marszałek 
ehciałby cię mieć u siebie na raucie. Przychodził do 


„manie, do bióra zapytywać o twój adres, gdyż chce ei 


mtożyć wizytę. Powiedziałem: Novry-Świat.. Boś 

zapewnę dotąd się nie przeprowadził? 

prz: Nie—szepnąłam, ezując aa twarzy warok jej, 
amny, 


x a émit dalej PAA iarri dA tam już 
. ością rzucił ci kartę, gdyż raut pojutrzę, Ai 
my *'ę wybieramy: Te więc lepiej! ? 


więe podległem tej retorskiej wybujałości, która zdu- 
t 
| 
|| 
| 
| 
| 


na wykonaniu jednego tyl- | 


FUE ENA 
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miewając bogactwem formy zewiętrznej, nie może. 


się skoncentrować w treści wypowiedzianej zwięźle 
i szczerze. 

Wśród tej tkanki, pełnej niespodzianek i b ge 
tek, zwraca uwagę słuchacza szczególniej andante, 
posiadające najwięcej wyrazistości i treści. x 

Trudne to dzieło wykonane było przez pp.: Barce- 
wicza i Schlozera. Potężny ton hadddeb artysty ÓŻYy* 
wia całe dzieło tehnieniem prawdziwe męskiej siły; 
z pod smyćzka jego wydobywa się strumień srebrzy- 
stej pieśni, pełnej natchnienia, namiętności. 

P. Schlózer Klasa się chcieć rywalizować pod 
tym względem, lecz jego wieloklawiszowy instru- 
ment, zwłaszcza przy niepotrzebnie podniesionej de= 
ce fortepianowej, zalewał niewielką salkę grzmotem, 
wcale nieodpowiednim do miizyki kómetaliój, Całe 
dzięło nierównieby więcej zyskało na traktowaniu 
| spokojniejszem, które przecież dla tak wybitnego 
wirtuoza nie powinno stanowić zbytniej trudności. 

Po tej burzy noworomantycznej, oktet smyczkowy 
Mendelssohna (op. 20 Es major) stanowił odpoczynek 
błogi, orzeźwiający. Przysłuchując się temu dzieki, 
niemal klasyeżnemu pod względem formy, nikt nie 
przypuści, że jest olo pracą młodzieńca zaledwie 
16-letniego. Mendelssohn (ur. w r: 1809:ym, zm. w 1. 
1847-ym) napisał go w r. 1825:ym pod wpływem 
dzieł Szekspira, które w tłumaczeniach Schlegeła 
i Tiecka zapoznały go z krainą poetyckich czarów 
„Snu letniej nocy”, Scherzo tego okresu jest muzy- 
czną ilustracją tej dramatycznej fantazji, do której 
w roku tastępnym napisał również mistrzowską 
uwerturę. W scherzu streszcza się niemal najwięcej 
oryginalna strona twótezości Mendelssohna. Całość 
dzieła odznacza się polotem, siłą, odrębnościa, spo- 
witą w zadziwiającą swym artyzmem szatę. 

Do odpowiedniego wykonania tego dzieła potrze- 
baby wielkiego nakładń pracy i czasu, co w Warun- 
kach obecnych jest poprostu niemożliwem. Nie wda- 
jąc się więc w zbyt drobiazgowa ocenę tych faktów, 
| złożyć raczej hależy słowo szczerego, poważnego 
fiżnania dla usiłowań przewodników Instytutu muzy- 
wytrwale dążacych dó mszlachetnienia i 


| eżnego, 
wzbogacenia artyzmu miejscowego. 
Dzięki im za to! Śt. Ciechomski. 


Przenosiny szpitala. 


W dniu wezorajszym odbyło się czwarte posiedze- 
| nie komisji do przeniesienia szpitala Dzieciątka Je- 
zus, pod przewodnictwem t. r. Wiłujewa. i 
Na posiedzeniu tem budownicy Dziekoński, czło- 
nek komitetu, zakomunikował obecnym naszkicowa- 
ny projekt oddziałów chirurgicznych, które z polece- 
nia prezesa komisji opracował według wskazówek 
członków komisji i kierując się wzorami nowszych 
zakładów chirurgicznych w Europie. f 
Po ożywionej dyskusji obrano projekty; składaj cy 
się z trzech prawie równoległych, lecz nieco rozeno- 
zących się pawilonów, połączonych wspólnym kory- 


tarzem i zwróconych oknami na wschód i zachód, 


żącego. : 
Chwila ta zdecydowała o wszystkiem i wystarczy. 
ła nam do porczumienia. Janina utkwiła W moic 
oczach swoje płomieniste źrenice' i 
mówiła mi tym wzrokiem, a mówiła teraz Już tak 
| wyraźnie, żem stracił na chwilę zmysły. Skłoniłem 
; tylko głowę na znak poddania i hołdu... 
| Ipszyszła! Czy ty rozumiesz?» Była tull.. Te 
i rozrzucone cukierki, kwiaty, wino, owoce, to ną jej 
| przyjęcie, to jej ślady, to relikwie naszej miłości... 
Nalej mi jeszcze kieliszek} Nie bój się, będzie 
ostatni... Pijmy! 1 
Mówiłem ci, że przyszła?... ' Wbiegła zawoalowa: 
na, spłoszona, drżąca. i zatrzymała się tam, przy 
drzwiach, jakby nagle sił jej zabrakło. . . 
|. Czekałem już o krok od progu, równie jak ona 
| drżący, ale silniejszy, i wciągnąłem Ją prawie prze- 
| mocą do pokoju, bojąc się, że mi upadnie lub omdle- 
| je za progiem. Y 
| — Mareszciel—zawołalem.—Kareszciel 
Ten pokój 1 tamten, to całe moje mieszkanie na- 
| peiniło się wówczas dla mnie światłem, rozbrzmiało 
| czarowną muzyką, ozłociło się tysiącem gwiazd! 
| _ Powiedziałem jej to na wstępie, przywitałem temi 
| słowami, temi obrazami. Lełem potoki wyrazów, 
| strumienie zachwytu, alebym teraz Już tego powtó- 
| rzyć nie umis/. 
| _ Usiadła tam, na tym fotelu, zwolna przychodząc 
do zmysłów. Ja ukląkłem n je! kolan, ale kiedym 
chciał wspiać się do jej ust, odsunęła mię zlekką. 
— A więc można ztrodnię popełnić! —szepnęja 
| EW sama do siebie, ce 
Zbrodnię? Zaprzeczyłem uroczyście, a znowu nie 
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Mówiąc to, zwrócił się zjakimś rozkazem do słu: | żałowałem słów. Mówiłem, że została święta, (zy- 


j 


J 


Przyjdę jutro”— | 


jac tu, przy twym boku jedyny ratuvek, jedyna 


jakiś pryska zwolna, że aureola, która dotad otacza- 


jakby'spędzana nieprzyjazny powiewem wiatra!. . 


Komedje padyszacha. 


Kolega nasz „Iro” w sprytnym niedzielnym żarcie ś®ē 
im wykazał światu całemu, á tia w szczególności; jak 
dłoni, że dziś wszyscy święci pisują u nas nowele. a 

Pisali zatem i pisują nowele, , według kolegi „lro”, Pë 
poliński, Mamoliński, Ciotuiiński i Wujoliński, a nawet P+] 
Wszechliński, prowadzący bale, podobno tworzył je także: 

Dotąd kólega SMO” w porządki, ale czy wiadomo kole” 
dze Iro” (niech się odmienia sam prztz przypadki i ro 
dzaję, mógłbym się bowiem przypadkiem w rodzaju j 
pomylić), czy mu wiadomo; Że to nietylko nowele, ale i te" 
atr autorów. liczy na setki, tysiące... 

„Ja sam niżej podpisany znam tycerzy pióra, których ter 
ki wypełniają całe kopy dramatów, komedyj, fars, wode 
wilów, a rosną (teki) z dniem każdym, 

Pisują dziś więc sztuki wielcy i mali, więksi i mniejsi 
najwięksi nawet, no i najmniejsi. 

Nie zdziwiła nas tedy wiadomość, iż między piszącynh 
je wybitne zajmuje stanowisko padyszach—tak wybitne, 
sztuki jego bywają wystawiane przed ich napisaniem, 

Sztuka to wystawiać podobne sztuki. | 

Sułtan w Ildiz-Kiosku posiada ozdobny teatrzyk, gry w% 4 
ją w nim aktorzy przeważnie francuscy operetkowi wobeć 
padyszacha, jego dworu i haremu, ale haremu niewidzial- 
nego. 

Ten estatni z za złoconych krat lóż obecność swoją zdra* 
dza jedynie srebrnym śmiechem i oklaskami białych, p 
chnych rączek. 

Przedstawienia odbywają się nieregularnie. Miesiącami í 
czesto scena stoi niema i pusta, bywa jednak i przeciwnie4 
a ruch w teatrzyku panuje ożywiony, ilekroć sułtan wpa” 
dnie w gorączkę tworzenia. 

Wtedy to općretkę zastępuje komedja i jaka jeszcze k0* 
media! 

Tworzenie odbywa się w następujący sposób. 7 | 

Sułtan wzywa do siebie aktorów, opowiada im w skróce: | 
niu scenarjusz własnego pomysłu, tłumacży każdemu cha- 
rakter roli, wskazując często ten i ów efekt w pojedyńczych 
scenach, | -7 1 ; 

Aktorzy: czemprędzej wdziewają na siebie kostjumy» 
przyprewiają wąsy i peruki i oto w pół godziny po ułożer 
ain przez jcgo sułtańską mość scenarjusza rozpoczyna sią 
przedstawienie, 

A oto jeden ze scenarjuszów pndyszacla. y 

H. Przedstawicie nam dzisiaj —rzecze—marszatke kro 
lewskiego dworu. - Człowiek to szczerze dworowi oddany 
aie pozbawiony zimnej krwi i przytomności umysłe. Odbic- 
ra on nagły rozkaz przygotowania uczty na.sto osób. „Bie: 
dak traci głowę, wydaje sprzeczne sobię r zkazy; służla | 
biega bez pamięci, tłuka, naczynia, wywracają potrawy | 
a gdy monarcha zjawia się w gronie gości swoich, biedny 


zie 


stą, mimo tej schadzki i zostanie nią zawsze. Lo- 
wodziłem, że meka nasza wspólna była już nad siy, 
że zmogłaby nawet aniołów, że Bóg sam patrzy prze 
cie na nas w tej chwali P nie gniewa się, bo nie ciska 
piorunów pod nasze stopy i nie zabija, bo sam łącz 
nasze dłonie i usta, bo ulitował się nad nami. 

Ach, czegom ja nie mówił, aby ją uspokoić! 

Ale ona prawie nie słuchała słów moich. ý 

— To był szał jakiś, obłęd ebwilowy!—mówiti; 
zasłaniając twarz dłońmi. —Czy ty wiesz, że biegłam 
tu, jak złodziejka, Którą ścigają?  Bieglam, upatrwy | 


schronienie! Ale teraz dopiero widzę, żę tem schro-| 
nieniem—niewola i więzienie bezpowrotne'.. Jest 
ktoś, co nam wierzy i ufa bez granie! A my? Achy 
to straszne! to straszne!... 

Zaprzeczyłem znowu i znowu długo mówiłem. 

A jednak—czy ty uwierzysz?—czulem, że czary 


ła w moich oczach postać tej kobiety, rozwiewa sig 
! 


więcej nawet, stokroć więcej, czułem bowiem, że 0+ 
na to samo w tej chwili uczuwa i dlatego patrzy na 
mnis jakiemiś zdziwionemi, szeroko rozwartemi 0- 
czyma. 

— A przecież—zaczęła znowu po chwili — była 
rozxosz w tej naszej męce wspólnej! Rozkosz sto- 
kroć większa, niż to nasze spotkazie!... Czy ty tego 
nie cztijesz?—spytała.—Czy mógłbyś nie czuć, ty; 
którego ja kocham? - 

Com miał odpowiedzieć? Kłamać? 

/Porwałem ją więc tylko przemocą w ramiona, poid- 
niosłem z fotela, przycisnąłemi w milczeniu do piera- 
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_parafjalnego, | ście wielka fabryką świec stearynow ych i parafino- 
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tzymuje. 

|. Komedja powyższa nadzwyczajnem cieszyła się powodzę- 

Hem.  Szczególniej ustęp, także pomysłu sułtana, w któ- 
1 Jm jeden z lokai, niosąc syfon wody selcerskiej, przez 
„Suwagę naciska sprężynę i zlewa musującym płynem 
“Warz nieszczęśliwego marszałka, frenetyczne wywołał 
Wśród widzów oklaski. Zakratowane loże nieutulonym 
woniły śmiechem. | ; 
. Każda zę sztuk sułtańskich mieści w sobie nauczkę, 
Kkleroyaną do osoby któregoś z dygnitarzy dworskich, to 
IŻ podczas gdy przedstawienie ich odbywa się na scenie, 
8 widowni odbywa się także komedja. 
| „pledwie zapowiedziano przedstąwienie dwerskie, aliści 
| © tym i owym cierpnie skóra. Każdy z widzów bada ści- 
M € sumienie własne, w obawie czy nie on stanie się boha- 
tem nowego dzieła. 
h © podniesieniu kurtyny prawda wychodzi na jaw, no 
ję sie wyobrazić sobie minę oryginału przedstawianej 
001. 
(Eyle przynajmniej ma pociechy, że sułtan, ubawiwszy się 
"Geo kosztem, zapomina przewinień i powraca do łaski swo- 

Ś bohątera ostatniej komedji. (=) 


| © WIADOMOŚCI BIEŻĄCE. 


|= Grażdanin donosi, iż z powodu wypadków 
4 ogniem na kolei petersbursko-warszawskiej, ma 
być na wzmiankowanej kolei zmienione oświetlenie 
Wagonów. Wagony wszystkich trzech klas oświe- 
"ane odtąd będą świecami stearynowemi. 
f = Ministerjam dóbr państwa wydało pozwolenie 
 Księżnie E. Swiętopełk-Czetwertyńskiej na otwarcie 
i ao majątku, w powiecie smoleńskim, szkoły ho- 
f (7Vli bydła i produkcji mlecznej, Szkoła mieć będzie 
E (Ws trzechlętni teoretyczny i praktyczny. Do szkoły 
f Przyjmowane będą dzieci włościańskie do lat 16-tu, 
Mtem zapewniło szkole roczną zapomogę 
800 rs. ESTE Z 

= Dzienniki petersburskie donoszą, iż departa- 
8 kat medyczny rozesłał do okręgów naukowych o- 
$i ki Nik ze szezegółowem wykazaniem terminu, w ja- 
| "m uczniowie, przechodzący choroby zakaźne, mo- 
| Są być dopuszczani do wspólnych zajęć w klasie. 


| BRO . . s. 
| akg, Do departamentu rolnictwa i przemysłu wiej- 


jj 80 wniesiono prosby © udzielenie przywilejów: 
py cziesięcioletniego, na ręczny sposób wyrabiania 
ardych cegiel; 2) pięcioletniego, na sposób i aparat 
W konserwacji mleka; 3) trzechletniego na ndósko- 
| Nalenia w sieczkarniach; 4) dziesięcioletniego, na udo- 
i a) ualenia w budowie wię AA do wyrobu masła; 
94 Bięcioletniego, na udoskonalenia w młocarniach. 


Mmarszatck rzucą mu się do nóg, błagając o łaskę, którą | starania o powiększenie cmentarz pengamen, 
| lu, w obre 


mieszczącego się obecnie w p 

Czyste. E ERRE 

= Biuro informacyjne nędzy wyjątkowej osiągnę- 

ło w ciągu p z ofiar dobrowolnych rs. 2138 

kop. 70; w wyrażonym przeciągu czasu biuro wspar- 
ło 610 ubogich rodzin. 
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| 3 ; ; 
| njach kolei południowo-zachodnich, kilka tutejszych 
| 
| = Rada opiekuńcza ubogich cyrkułu X-go zapro- 
liła do swego grona p. Edwarda (resnera, właścicie- 
| sa apteki. 
= Nadetatowym laborantem przy katedrze chemji 
organieznej uniwersytetu warszawskiego mianowany 
| 


został p. Bazyli Siemionow, laborant chemji uniwer- 
sytetu petersburskiego, 


= Lekarz Henryk Kucharzewski mianowany zo- 
stał lekarzem-asystentem ordynatora szpitala ewan- 
| gelickiego. 


= Z teatru i muzyki. z - 

* Jutro w teatrze Wielkim „Aida” (w której wystą- 
|pić mają po raz pierwszy na naszej scenie: pańna 
| Rossini i p. Salto), w Rozmaitościach komedja Bli- 
zińskiego „Szach i mat”, a w Małym wodewil „Ni- 
touche”. ŻYJ: 

* Teatr Mały wystawi niebawem jednoaktową 
operetkę Leona Delibes'a p. t. „Wąż”. Ć 

* Na scenie teatru Rozmaitości odbywają się obe- 
cnie próby z komedji Zalewskiego „Przed ślubem” 
i dramaciku Legouvćgo, Anna de Kervillers?, prze- 
znaczonych do wznowienia. > 

* Z mającej się wznowić opery Masseneta p. t. 
„Manon? odbywają się oheenie pełne próby w tóa- 
trze Wielkim. A 

Tytałową partję śpiewa panna Russel. 

* Prezes teatrów warszawskich, jenerał Palicyn, 
; udaje się wkrótee do Petersburga. 
= Z konkursu. 
| Oprócz wynagrodzonych, na ostatnim konkursie 
| „Lutni” utworów, dwa jeszdze zostały przez sąd kon- 
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kursowy wyróżnione. 
Autorami wyróżnionych prac są pp.: Stanisław 
eso 


wych. `; EŃ 

Zakłady przemysłowo-fabryczne . Starąachowickie 
urządzają w okolicy Warszawy filję fabryczną do 
wyrobu mniejszych przyborów kolejowych, jak: lasz, 
podkładek, gwoździ do relsów it. p, i w tym celu 
z przedstawicielami dawnej fabryki stali prowadzą 
się układy o pozostałe jeszcze budynki, położone za 
plantem kołei petersburskiej. 


Z przyszłą wiosną rozpocznie się budowa nowej 


fabryki wyrobów z nowego srebra, którą otwiera kil- 


ku znanych tutejszych przemysłowców, 


= Uproszczony motor. 

Jeden z techników tutejszych, p. Lucjan Kosmowe 
ski, długoletni pracownik w znanej fabryce Bórsiga 
w Berlinie wynalazł nader uproszczony motor paro- 
wy, z łatwością dający się zastosować do wagonów 
tramwajowych, omnibusów, powozów itp. 

Kierować motorem będzie mógł woźnica po jedno- 
godzinnem objaśnieniu, i ; 
-_P. Kosmowski zamierza próby z wagonem tram- 
wajowym dokonać w Warszawie. 

Według opinji wynalazcy, każdy wagon dotych- 
czasowy w ciągu paru dni da się zastosować do no- 
wego motoru. 

Oszczędność na koniach przy takiejlokomacji ma 
być znakomita, a wobec przedsięwziętych środkówy 
z" ieczeństwa nie ma najmniejszej obawy pęknięcia 

otła. 

Wstrzymanie zaś i puszczanie w ruch wehikuł 
odbywa się z wielką łatwością. 

Zresztą praktyczna próba wykaże wartość upro» 
szczonego motoru iw 


= Dla lekang, y 

Od jednego z lekarzy Gazeta lekarska otrzynzuje 
list treści następującej: | 

„W tych dniach zgłosił się do mnie pewien przed- 
siębiorca, który za opłatą 5 rs. od pojedyńczego le- 
karza chce wywiesząć w hotelach listę lekarzy, pra- 
ktykujących w Warszawie. r 

Naturalnie, iż na liście figurować będą nazwiska 
tych lekarzy, którzy powyższą sumę zapłacą, 

Ponieważ uważam za rzecz uwłaczająca etyxe le- 


karskiej podobne afiszowanie się w hotelach, przeto . 


chcę na tej drodze przestrzedz kolegów, by porzysło- 
wemu przedsiębiorcy posłuchu nie dawali i nie za- 
mieszczali swych nazwisk na liście powyższej.” 

Podzielamy najzupełniej zapatrywanie się na tę 
kwestję autora listu—pisze Gazeta—i wyjątek po- 
wyższy pomieszczamy dlatego, aby młodych lekarzy 
uchronić od postępku, potępionego przez kodeks ety 
ki lekarskiej. 
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EYS ia i place po dawnej fabry 9. | Niedzielski i Aleksand życki konser- | == Nagroda, fs . a 
| nów tajbadowania i place po dawnej fabry odbył SORO i Aleksander Różycki, profesor konser Przebywający na nauce w Paryżu stolarz tutejszy, $ 
szałkowajnz ych towarzystwa „Union” (na ul. Mar. J p. Tomasz Kędzierzawski, za rysunki, dotyczące je 1 
ask ej), sprzedane przed dwoma tygodniami |  — Nowe fabryki. rzemiosła, otrzymał wielki medal bronzowy. 
| pusta pańlige lieytację, w tych dniach za sumę rs. Założona od rzez jednego z tutejszych SK ształcił on się w r sunku w „szkole miażój Pa | 
250,000 p €szły na własność towarzystwa zamiej- | pl : p Jedneg JSzy RR Wy: n j | 
_stowych przeni e I T miej” | przemysłowców pierwsza parowa fabryka haftów | ryża”. 
naszem wielką owo, . otwietniacych w mieście | obecnie znacznie powiększoną została, zajmując do | * __ Nowe masło: Ser ) 
dac, . rykę świec stearynowych. | 100 miejscowych robotników i robotnice, WY zathi d 4 
| „= Nadzór koźciolą św. Śfanisława na Woli:czyni « W krótkim czasie otwartą będzie, w naszem mie Wąbagalinkozełkią powy gzłsezoy prodak Ry: | 
| acces MaaR amisaya na M y w. o T zWEŻYBA gag Q rt gaz WBA zem Mier irah Ret pb sty koo A 
RZ arm Też EEEE A E e E a E OTG OE |) k STOT w kok ) ować 
b SEARE M Wargi ze swemi w długim, szalonym duchn!.. Kocham i tego ci dowiodłam... Znam cię w: dry Z eo 0a M N 
p Zamkuglą oczy, Nie broniła sięi nie wyrywała jet JA opa ch Tra jeszcze l z s weed ki; a toe wręgi rh, 
ale pocaluuku mi nie oddaja—simna, pw ke nie- Naehyliłą się nademną, Kiarn usta do mega gą aty balsis Gda AUR tah keiudakiegot i> a 
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| zne kleszcze, poczęły gi ze Nim. M 
 waći opadły bezsilne, wewn zwolna rozwiązy 
Ozwobodzona, otworzyła oczy, uśmiechała gię smu- 
tno i, nie patrząc na mnie, podjecia ka stoliczkowi 
— Więc to wszystko dla mnie? -ak u m o . 
zując. — I słodycze i kwiatyl.. Dzięk wy g za ce 
jedną różę, tę białą, dobrze? T e Arg 
Wyrwała śliczny świeży kwiat, przytulił A 
i yra, ze a do nie- 
80 usta i wyciągając rękę z tą różą ku mnie, rzekła: 


— Pocałuj także! ko ZE 
- Mnsnąłem ustami po listkach kwiatu, zrozpaczo- 
Ry, nieprzytomny prawie. 
, Ona tymczasem zaczęła twarz zasłaniać czarną 
- Woalką. 
| == Bądź zdrów! — rzekła. i 
-Wtedy zerwał się we mnie nanowo bunt jakig, 
— Nie, ty ztąd nie możesz odejść! — zawołałem, 
_ kastepując jej drogę. fętyg =: 
„Uświechnęła się ZDOWI, tym razem pobłażliwie, Ji. 
tośnie nawet.! MK pasi 
-— Dziecko! — szepnęła. — Pójdę, jak przyszlam!... 
_ Obłęd już minął... Czy wrócę tu jutro? Uzy wrócę 
Jeszcze kiedy?. . Nis wiemt.. Ale dzis wyjdę. Bądź 
- zdrów Ę, 
a — Janino! — żekaałem, kiękając tam, na jej dro- 
za, +. = , 
— No, pość! — mówiła łzawo, jak skarcone dzie- 
| eko, — Puść... Otwórz Sam drzwi! Zbrodnia nie 
ad DAST... Zostawmy ją s'abszym, hieduiejszym na 


Widziałem, że łzy zaświeciły w jej oczach, 

Ale teraz ja nie oddałem jej pocałunku. Usta 
moje pozostały martwe, nieruchome. 

— Bądź zdrów! — szepnęła jeszeze i, otwierające 
drzwi bez szelestu, wymknęła się cichutko, „jak sen, 
jak nadziemskię zjawisko! 


T cx lez 6: ie ..... . . © a a © © 
Poszla!... Czy ty słyszysz? Poszła! Ona, którą ubó- 
stwiam!.,„ A inne — ile ich tu byłe! — sam musiałem 
do odejścia nakłaniać!... Czy ty to rozumiesz? 

Zostałem tam, pod drzwiami, na klęczkach—śŚmie- 
szny, glupi, czy szalony—nie wieml,.. 

No, śmiej się! Smiejże się, u djabła! ho i mnie po- 
rywa pusty śmiech!.., Ha, ha, halu , 


dłonie. 
| 
| 
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Co będzie jutro? pojutrze?.,. 

Czy wyjadę, i nie będę chciał widzieć jej wię- 
cej — lub przynajmniej nie widzieć tak pred 0? 

Oo będzie?.,. Alco tam! Szkoda myśli 

| Ale ona tu już nie wróci — to wiem -m W to wie» 
rzę!... 

Chory jestem... Czuję gorączkę,.. Butelką pus 
Prawda? A dobry był płot R Dla niej: ŻA > 
piłem... Cóż chcesz?... Są takie, co muszą się upić... 

NA mię boli... No, p sobie... ies! ` wje 

ue bój się o mnie! Służący wróci przed zmierz- 
chem i obądej ie. Uwolniłem umyślnie dla tej 
schądzki na cały dzięń!.„. No, bądź zdrów!... ZA8DĘ+« 


Juljan Łętowski. 


papierze listowym, każe umieszczać zawile, a wiele 
mówiace... rebusy, 

Figiel pochodzący, jak wszystkie, z Paryża, na 
bruku warszawskim już znalazł zwolenników. 


= Zmiana nazwiska. 

Jeden z tutejszych przemysłowców oświadczył się 
o rękę córki znanego w łęczyckiem ziemianina. 

anna oświadczyny w żasadzie przyjęła, lecz za- 

żądała, aby narzeczony zmienił nazwisko 1 przybrał 
to, jakie oną nosi. j A 

Rozkochany młodzian na wszystko się zgodził. ? 

Odpowiednie sfarania w Petersburgu zostały już 
rozpoczęte, a narzeczony sam się udał nad Newę, aby 
jaknajrychłej zyskać pożądaną zmianę. * 


= Kradzieże, ' eT 
Zamieszkąłemu przy ul. ZI! nr. 9 Pejsachowi Kap lat: 
skradziono garderobę wartości 150 rs.--Z otworzonego wytry- 
chem poddasza domu nr. 19 przy ul. Dzikiej, podporuczniktwi 
Czernielewskiemn, skradziono bieliznę z cyframi A. A, P.Dz. 
ną sume. 100 28, 7 Z mieszkania Władysława Poraziiskijgo 
rzy ul. Radnej nr. 7 skradziońo. garderobe wartości kilin- 
Tzi sięciu rs.— ikołajowi Bątraniec skradziono trzy” listysza- 
stgwene na sumę 300 r—Zamieszkałemu przy ul. Gesicj rj, 2 
Fajwlowi Margulesowi skradziono futro wartości 130'r5, 
— Zamach opialaey. Die © 
sżynku na Starem Mieście pod nr. 8-im dororca polic 
py Gadowski s aia nięty przez jakiegoś Somat w 
Nieznajomy Y! G. tępem narzędziem w głowę, 
ios był silny, lecz osłabiony przez czapkę. 
i guteti Güdowski został zraniony w twarz. 
| Uciekającego napastnika przytrzymiąno, 


3 


4 
7 Jest to Jan Kazulak, introligator, zamieszkały w sąsiednim 
omu. | f j 


== Dzieciobójstwo.075%0% 1 | 

Dziś rane w ogródku przed szpitalem Dzieciątka Jezus 
znaleziono zwłoki niemowlęcia płci męzkiej. 

Na zwłokach są ślady gwałtownej śmierci, śledztwo więc 
zostało rozwinięte, 


Potworna zbrodnia. 


Pożar. 

Nagy dzisiejszej zostało wykryte siedlisko potwor- 
nej zbnodni, a raczej całego szerega morderstw, speł- 
nionych na niemowlętach. 

Wykrycie nastąpiło dzięki pożarowi, który we- 
dług wszelkiego prawdopodobieństwa został wznie- 
cony przez samą zbrodniarkę dla ukrycia śladów. 

Stało>się przecież inaczej. 

Zeządzeniem Opatrzności, to, co miało zatrzeć owe 
ślady, posłużyło do ich wykrycia. t i 

Pożar wyniknał w drewnianej posesji Piaszczyń- 
skiego, wychodzącej na dwie ulice, a mianowicie: 
Sienna pod'nr. 56 i Sliską nr. 49. | ; 

Oba domostwa, połączone oficynką z jednej, a 
stajniami z drugiej strony, były zajęte przez ubogą 
ludność wyrobniczą, która spała ciężkim, twardym 
snem człowieka zmęczonego dzienną pracą. 

Ogień wybuchnął na zewnątrz około godziny wpół 
do drugiej i plomienie dostrzegł stróż nocny. 

Zawiadomiono natychmiast straż ogniową inaj- 
bliższy oddział z koszar mirowskich przybył na 
miejsce. 

Właśnie w tej chwili zbudzeni ze snu mieszkańcy 
ratowali się ucieczką. ? 

O ocaleniu płonącego domu z facjatką od Sien- 
nej mie mogło już sęki d 

Kilku lokatorów w zupełnym negliżu wyskakiwa- 
ło oknami. | 

Na. szczęście facjatka nie była wysoka i oprócz 
potłuczeń mniej lub więcej bolesnych, nikt kalectwa 
nie ddniósł. 

` Wizrótce nadjechały inne oddziały straży i pożar 
w ciagu kilkunastu miput został opanowany. 
Ocźlono sąsiednie posesje, a głównie szpitalik. 


- dzieci starozakonnych, któremu zagrażało poważne 


niebezypieczeństwo. 
| Na poddaszu 

Podezas akcji ratunkowej, gdy przerażeni pogo- 
rzekky wyskakiwali z okien, lokator, Haskel Jakó- 
bowie, zawolał: OROAR 

— Tam, na poddaszu, u Skublińskiej, są małe 
dzieci, trzeba je ratować! 1 

Lokażoryka poddasza lamentująca wspólnie z inne- 
ai, oświadęzyla, że dzieci u niej już nie ma. 

W ogólnem zamieszaniu na słowa te nie zwracano 
uwagi, dopiero później okazała się straszna dwu- 
znaczuość w wyrażeniu potwornej kobiety. 

Topornicy jadnak pośpieszyli na facjatkę, gdzie 
mieszkała wspomniona Marjanna Skublińska, oraz 
Józefa Żdanowska, wyrobnica. 

Tu nastapiło zawalenie się sufitu i strażacy spadli 
z impetem na dół. 
oprócz lokkich potluczeń, poważniejszego szwanku 
n.e dozhał. 

„Ul sami topornicy ponownie wdrapali się na 
wierzch, aby rozraąbać tlejąace belki i wiązanie da- 
iw na domu od ulicy Siennej. 
teraz tstąpiło przerażające odkrycie zbrodni. 
Jeden 4e strażaków wsunął się do ostatniego za- 
totka poddasza, tworzącego rodzaj kryjówki. 

“veggie było tak ciasne i niskie, że tylko człowiek 
szczupłej kompleksji mógł się tam przedostać. 

Strażak, macając w ciemności ręką, natrafii na coś 
;skkjego, ale na razie sądził, że to kot uduszony 
w. dymie. . 

Wydostawszy ciało na zewnątrz, strażak krzyknął 
20 ZgYOZĄ: > 

Byl to żrap małego dziecka. ) 

Z żapalona pochodnią powrócono do kryjówki i 
anis} wydobyto dwa ciała niemowląt. 

— Ależ to nie cd dymu uduszone, tu zaszła zbro- 
dejst—zawolał ktoś, przyglądając się zwłokom. 

Obecnym przy strasznem odkryciu topornikom 
nakazano milezenie i został wezwany obecny przy 
pożarze komisarz miejscowego cyrkułu kapitan So- 
kotow. í PED . 

Po przybyciu przedstawiciela policji znaleziono 
seszcze cztery trupy dzieci, poowijane w szmaty i ma- 
kalaturę. o, Gi } 

Przy blasku pochodni jedno dziecko okazało słę 
z rozbita główką. ; ; 

Ślady krwi i mózgu, widniejące na szybrze komi- 
nowym; wskazywały, jaką Śmiercią zginęło bieda- 
ctwo,' 

Wszyscy obecni przy tem ponurem odkryciu, lubo 
ludzie otrzaskazi z rozmaitemi niebezpieczeństwami, 

T wizęrażenią. i 


| 
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Akcja ratunkowa w czasie tego strasznego odkry- 
cia odbywała się w dalszym ciągu i pożar szczęśli- 
wie był umiejscowiony. 

Szkody, zrządzone przez pożar domu od ul. Sien- 
nej, części oficyny i dachu na posesji od ul. Śliskiej, 
łącznie z ruchomościami lokatorów wynoszą rs. 5,000. 

Faktem jest, iż początek ognia był w domu, zajmo- 
wanym przez Marjannę Skublińską, 


W trupiarni: 


Już po ugaszeniu pożaru, kiedy zarządzono pono- 
wne ściślejsze poszukiwania w owej „fabryce anioł- 
ków”, znalazły się jeszcze zwłoki ósmego niemowlę- 
cia, które odesłano do trupiarni szpitalika. 

Ośm zwłok malych dzieci spoczywa w jednym sze- 
regu. 

Lekarz szpitalny, który na razie oglądał trupy, , o* 
świadczył :staboweżo, że to nie są ofiary pożaru, lecz 
zbrodni. 

Na ciałach małych denatów są zresztą widoczne 
ślady gwałtownej, zbrodniczej śmierci. 

„ Zwłoki czworga dzieci są prawie w całości i roz- 
kład jest nieznaczny. i 

Z tego hależy wnosić, że śmierć ich niezbyt dawno 
nastąpiła. ` 

Reszta ofiar przedstawia okropny widok zdefigu- 
rowanych szczątków ludzkich. 

Wieku niemowląt trudno oznaczyć. | 

Nie ma wszakże pomiędzy niemi noworodków, któ- 
na bezpośrednio po urodzeniu były zgładzane ze 
swiata. 

Najmłodsze musiało liczyć kilka dni życia, a trzy 
ofiary zdają się być starsze, od 2-ch do 6-iu tygodni. 

Odwracamy odczy od grozą przejmującego widoku 
ofiar, a natomiast zajmiemy się osobistością potwor- 


nej zbrodniarki. 
Kobieta-potwór. f 

Bez żadnej suggestji hypnotycznej, bez obłędu hi- 
sterycznego, który niekiedy popycha do zbrodni, ale 
w pełnej świadomości i przy użyciu wszelkich władz 
rozumu, Marjanna $kublińska, z zawodu akuszerka, 
dopuszczała się zbrodni dzieciobójstw. 

Cel tych zbrodni łatwo pojąć. 

:Potworaa kobieta uczyniła sobie ze zbrodni ko- 
rzystny proceder, nie ulega bowiem wątpliwości, iż 
kazała sobie za usuwanie niepotrzebnych świadków 
rozpusty i hańby dobrze płacić. 


Z procesów rozmiaitych Kokoszek, Szyfersowych, | 
| Bajkowskieh i t. p. okazywało się, że niemowlęta 


oddawane im na wychowanie (siec/) ginęły powolną, 
męczęńską śmiercią, najczęściej z głodu lub z tru- 
cizny: sa 
Skublińska, wyznawczyni zasady; „czas to pienią- 
dze”, fabrykowała aniołki na poczekaniu. | 
Poprostu dusiła je lub, jak widać z jednej ofiary, 
uderzała główkę maleństwa o szyber żelazny 1... 


Dzięki pora: niskiemu położeniu, żaden z nich, | "ZECZ skończona. 


Osobistość. zewnętrzna tego potwora dla badania 
nie przedstawia nie nadzwyczajnego. y 

Jest to kobieta jeszcze młoda, licząca 32 lat wie- 
ku, dobrze wyglądająca, starannie odżywiana, pełna 
sił życiowych. ja 

W oczach Skublińskiej widać tylko ponurą grozę, 
a na fizjognomji maluje się przestrąch. 

O przeszłości zbrodniarki dowiedzieliśmy się na 
razie tylko tyle, iż w młodych latach była pokojów- 
ką, czy też: panną służącą, a później wyuczyła się 
akuszerji. 3 

Jako akuszersa, miala kljentelę przeważnie wśród 
ludności uboźszej. + OC 

-Lokal na facjatce domu pod nrem 56-ym na Sien- 
nej Skublińska zajęła dopiero przed pólrokiem. 

W tym oxresie czasu zgłaszały się do akuszerki 
rozmaite kobiety z dziećmi i bez dzieci. 

Przychodzi! czasami i faktorzy craz iadywidua 
podejrzanej powierzchownośći. 

Peśród sąsiedniej ludności Skublińska uchodziła 
za tradniącą się pośrednictwem ‘ww umieszczaniu 
dzięci, wynajdywaniu memek itp. 

Czasami widziano u akuszerki pó čwie do trzech 
kolebek z niemowiętami. zy, 

Ponieważ wygladalo to na rodzej przytułku poło- 
„niczego, chociaż Skublińska polożnie nie przyjmo- 

wała, przeto miejscowy starszy dozorea policyjny 
w grudniu r. z. odwiedził mieszkanie akuszerki./ 
Wówczas Skublińska złeżyja deklarację, iż ani 
yołożnie, ani dzieci na wykazmienie prz=*"ować nie 
ędzie. É 

W zeszłym miesiącu, a mianowicie 25-go stycznia, 
rewirowy, dowiedziawszy się, że snów są dzieci u 
Skublińskiej, zjawił się powtórgie ua facjatce i za- 


stał troje niemowląt. 
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‘zaprasza krewnych i przyjaciół. 


Nr 4% 4 
acz M KZ 
O skrytce w końcu poddasza z nizkiemi drzwiczł 
kami, wyglądającemi na otwór dymnikowy, dozorc 
rewiru nie wiedział. (SSN 

Złóżył jednak raport w kaneelarji cyrkułowej| 
0 wykroczeniu Skublińskiej, wskutek czego, spisanć” 

rotokół, pociągający akuszerkę do odpowiedzialno* 
ści sądowej. Dani t 

Na jutro 19-go lutego miała właśnie być sprawa 
w sądzie pokoju. 

Ta okoliczność nasuwa całkiem uzasadnione przy* 
puszczenie; iż Skublińska z obawy śledztwa sądowe” 
ż0, które mogło naprowadzić na ślad zbrodniczej 

ryjówki, usiłowała wszystko zatrzeć. 

Pożar więc był dziełem zbrodniarki, spodziewają“ 
cej się, że ogień strawi okropne corpus dhlieti 

Piekielna rachuba tego potwora została zawiedzie 
ną i zbrodnia jest już ujawnioną. sa 


Na zgliszczach. | 


Wracamy z pogorzeliska, które jest zarazem miej- 
stem ohydnej zbrodni. | 

Rodziny pogorzeleów w niemej rozpaczy stoją nad 
resztkami swego mienia. SPOTY 

Groza klęski ogniowej niknie jednak wobec uja. 
wnionych mordów. 

Setki ludzi zapełnia ulice: Pańską i Sienną, dopy” 
tując się o szęzegóły, a zwłoki ofiar znajdują się 
w zamkniętej trupiarni pod kluczem intendenta szpi: 
tala p. Rosenberga. m 

Dla zapewnienia śledztwa doraźnego a obfitego 
nagromadzenia materjału, oprócz samej zbrodniarki, 
odosobniono najbliższych sąsiadów: Winuicką i Zda“ 
ńowską. i 

- Ta ostatnia jako, sublokatorka Skublińskiej, nie 
mogła chyba nie wiedzieć o ponurej kryjówce. 

Zdanowska ze świadka może być współoskarżoną 
o udział lub zatajenie zbrodni. | 

W chwili, gdy kreślimy te słowa, prokurator, sę- 
dzia śledczy i służba . policyjna prowadzą śledztwo 
na gruncie. a 

Pochodzenie zamordowanych dzieci, stosunki Ku- 
blińskiej i cała jej przeszłość stanowią przedmiot tro- 
skliwego drobiazgowego badania. | 

Potworua zbrodnia będzie skrupulatnie roztrzą 
sang 


— m 


NOTATNIK TERMINOWY, 


— D. 20-go b. m., od godz. 10-ej zrana do 4-ej po południu, | 
w tutejszym kantorze Banku państwa przyjmowane będą żą* 
dania za gotówkę na nową 4-procentową pożyczkę russką zło* | 
tą s serji z r. 1890-go na sumę 90 milj. rs, złotych. - | 
pocz sn b. m., 0 godz. 2-ej po południu, w sali posie- 
pi: ZN ka penn kantoru Banku państwa, odbędzie się 

cy tac sprzedaż folwarku Kierzkówka, w gub, lubelskie 
pow. lubartowskim, od rs. 28,491. ENY iii: 

EGO b. m., o godz. 6-ej wieczorem, w sali posiedzeń 
magistratu, odbędą się wybory na członków urzędu starszych 
zgromadzenia kupców m. Warszawy na starszego, . podstarsze- 
go i ich zastępców, W wyborach tych mogą uczestniczyć kupe 
cy, opłacaj acy patenty gildyjne i należący zarazem do zgroma+ 
dzenia kupieckiego. | 

= W sobotę, dnia 15-go b. m., zawartym został 
w kościele św. Krzyża, zwiążek małżeński pomiędzy 
paną Józefą Wiiucką, córką nieżyjącego Antoniego 
1 Ludwiki ze Stawiskich, a panem Robertem Włady- 
siawem Wedeman. (263r) | 

— Upraszam o łaskawe doniesienie w Aurjerze, iż w ręku 
moim zuajduje się bransoleta złota, znaleziona w czasie balu 4 
kostjumowego w dniu 15-ym b, m. w sali tępa: À 

1 Z poważaniem Wiktor hr. Ronikier, 


NEKROLOGJA. 


+ S.p. Augustyn Fiszer, ; 
b. kasjer b. Banku Polskiego, emeryt, kawaler orderów, pe ` 
długiej i ciężkiej chorobie, zmarł dnia 16-go lutego, przeży» 
wszy lat 70, W smutku pozostali żona z córką, synem i syno- 
wą zapraszają krewnych, przyjaciół i kolegów zmarłego na ża- 
łobne nabożeństwo odbyć się mające w kościele WW. Świę- - 
tych na Grzybowie dnia 10:go lutego, to iest we.śródę, oigo- 
dzinie £0-ej rano, oraz na wyprowtdzenie. zwłok z tegoż kos 
ściola i tegoż dnia o gocz. 44 po pol. na cmentarz powązkowski, 
+ We środę, tj. duia 19 lutego, jako w czwartą rocznicę śmierci 


ś. p. Marjanny z Ziólkiewiezów 
ELOI", 


odprawiono zostanie w kościele św. Axny (po-berua1dyńskim), 
o godzinie fQ-ej zrana, nabożeństwo żałobne, na które córką 


CT > ETIEN TT, 


‘l PODZIĘKOWANIE. 
Dotknięci bolesnym ciosem śmierei ukochanej matki naszej 


> ze rg 
ji Troet: 

s p Julii Trostzer, 
skłądamy serdeczne podziękowanie pastorowi Bartseh, 0-, 
; zystkim życzhiwym i znajomym, którzy reczyli u- 
U czestniczyć w smutnym obrządku odprowadzenia dregich 

nam zwłok ne miejste wiecznego spozzynku. l 

pie: „.„Błodzina.. 


Timm aw 


- imienin ś. p. Eleonory z Nowakiewic 


-felegramy „Kurjera Warszawskiego". 


Nr 4% z Z 
+ We czwartek, to dnia 20-go lutego r. b., 


ako w dzień 

odbędzie się msza żałobna, o godzinie 9-ej zrana w kościele 

ieki św. Józefa (pp. wizytek) na Kratowa pęt Estia 
eściu. ; —266— 


- + Dnia 20 lutego, to jest we czwartek, jako w rocznicę zgonu 


$. p. duljana Zabokrzeckiege, 


edprawioną będzie woty wa w kościele św. Krzyża, w kaplicy 
tki Boskiej, o godzinie 40-ej i pół zrana. — 660 

+ Wszystkim znajomym, bractwu, duchowieństwa, a w szcze- 
gólności ks, kei wi Wierzbickiemu i Jks. kanonikowi 
Antoniemu Marmo; którzy raczyli bezinteresownie odprowa- 
dzić zwłoki —670 

ś. p. Wiktorji TOKARSKIEJ, 
serdeczne podziękowanie składa rodzina zmarłej, 


NADESŁANE 


Herbata J. Z. Ratyńskiego Smaczna, 
aromatyczna. Handlującym rabat. Warszawa: Jero- 
zolimska 84. Kalisz: Marjańska, dom Rozena, 


Petersburg 18-g0 lutego. (Tel. Aj. półn.) — 
W tych dniach odbył się pojedynek między dwoma 
oficerami, podwładnym i zwierzchnikiem jednego 
z konsystujących w pobliżu Petersburga pułków. 
Zwierzchnik, śmiertelnie raniony, zakończył życie. 

Fetersburg 18-80 lutezo. (Tel. Aj. półn.)— 
Wychowaniec jednego z uprzywilejowanych zakła - 
dów naukowych wojskowych, syn znanego jenerała, 
odebrał sobie życie. 

Petersburg 18-g0 lutego. (Te. Aj. póła.) — 
Grażdanin słyszał, że we właściwym zarządzie po- 
ruszona została kwestja zabronienia inżenierom dróg 
i komunikacyj zajmowania jednocześnie posad na 
dwóch różnych kolejach. 

Reijów 18-g0 lutego. (Tel. Aj. półn) — 
Jarmark kontraktowy rozpoczął się wezoraj urzędo-- 
wnies Towarów przywoźnych mało. Większe tranz 
akcje nie są spodziewane, | ~ 

Lwów 18-go- lutego. (Tel. pr. Kur, W.) — 
Znany prokurator państwa, Girtler, przeniesiony zo 
stał do Wiednia. 

Abbazja 18-go lutego. (Tel. pr. Kur. War.)— 
Hr. Andrassy postradał przytomność. 
aga czeska 18-go lutego. (Tel. pr. K. W.— 


Zwołany ra d. 2-gi marca do Pardubię wiec młodo- 


czeski, ną którym rozbierać miano sytuację politycz- 


„ną i obradowąć nad znaczeniem narodowem Jana 


Husa, został przez władzę zakazany. 

Ber lin 18.g0 lutego. (Tel. pryw. Kur. W.)— 
Dzisiejsza Norddeutsche allgemeine Ztg. donosi, że 
cesarz nakazał w mswzędowych dziennikach okręgo- 
wych pomieścić ostrzeżenia dla ludności wiejskiej 
przed werbownikami do emigracji brazylijskiej. 

Berlin > 80 lutego.. (Tel pryw. K W.) — 
Zapewniają, że cesarz Wilhelm zamierza osobiście 
przewodniczy 6 obradom obu sekcyj rady stanu (dla 
basdlai-p PAR Sag tudzież dla spraw wewnętrz- 
nych; przyp. red.) w tórym przedstawione będa pro- 
jekta, odnoszące się do organizacji pracy. "Obie 
sekcje zbiorą się na posiedzenia w q, 26-ym b. m. 

Bern (w Szwajcauji) 18-g0 lutego. Cel. pr. K. 


stank © 
'W.) — Rząd szwajċarssi wystosował} odpowiedź na 


-zaproszenie rządu niemieckiego do ndziału w konfe- 


"rza Wilheimá w sprawie robotniczej, 


rencj: róbotnicze]. Rada zwiazkowg uznaje w niej, 


że postępowanie Niemiec nie miało na celu udare- 


mnienia konferencji berneńskiej i może skutecznie 
przyczynić się do rychlejszego rozwiązania pytań, 
na które Szwajcarja pierwsza wskazała. Dlatego 
rząd szwajcarski zgadza się w zasadzie z postepo- 
waniem Niemiec i prosi dalsze informacje. 
“F aryè 18-go lutego. (Te. Aj. póla) — Sly- 
cliać, iż rząd postanowi księcia orlcańskiego wyda- 
lić z graaie Francji. E 
BParyż '8-go lutego. (7: pr. kup. Wy l 
Echo de Paris zapowiada zwiększenie załóg francu- 
skiel va granicy wsebkodniej, wywołtne utworzeniem 
Dowogo kerpitsu (lotaryńskicgo) armji niemieckiej. 
karyż 18-g0 lutegce. (16. PY”: Kur. 1.)— 
Rópubligue frangaise, wskazując na inicjatywę cesa- 
wzywa rząd 


b . a € qro $ 1 ade 
francuski, aby zajął się falze r związaniela OGRO- 


ka 


GH LE GR ZI AR ZI mP p 


śnych pytań społecznych. Mémorial diplomatique 
zapewnia, iż rząd francuski przed daniem stanowczej 
odpowiedzi na zaproszenie rządu niemieckiego do 
udziału w konferencji zamierza wpierw porozumieć 
się z innemi mocarstwami eo do pewnych zastrzeżeń 
i zmian w programie konferencji; byłoby przedwcze- 
snem utrzymywać, że Francja odmówiła udziału 
w konferencji. 

Paryż 18-go lutego. (Te. pryw. K. W.) — 
Marszalek Mac Mahon prosił markiza de Beauvoir 
o wyrażenie księciu orleańskiemu swojego podziwu. 

Rtzym 18-go lutego. (Tel, pr. Kur. W.) — Cho- 
roba Papieża nie jest groźną; cierpienie wszakże 
przybrało chroniczny charakter, co przy zgrzybiałym 
wieku Ojea św. budzić musi poważne obawy. 


Berlin 18-go lutego. (Tel. pr. Kur. War.) — 
Ruble w gotówce BB (wczoraj 222.20) 
Ruble na dostawę KOH ERĄ (wczoraj 221.75) 


ODPOWIEDZI REDAKCJĘ 


ła w Moskwie. AR 

— Inter; sowanemu uczniowi, — Bez zdania egzaminu z pry- 
watnej edukacji przy szkołach rządowych żadnych, na równi 
z innemi zakładami prywatnej, 

— Pau Ga wielb ciel win Kurjera" w Moskwie, — Chętnie! 
Prosimy o adres dla listownego porozumienia się. 

— Lekarzowi, — Z chęcią podany przez sz. pana fakt ogłosi- 
my i postaramy się zaradcze środki przedsięwziąć, w takim je- 
dnak tylko razie, jeżeli sz. pan poda nam miejscowość, gdzie 
się dany fakt zdarzył, oraz swoje nazwisko i adres dla wiado- 
mości redakcji. b 

— Panu A. H. Griinbergowi.—Nie pojmujemy doprawdy, na 
co sz. pan się uskarża i czemu innych obwinia, skoro wina cała 
spada jedynie na pana. W Warszawie mamy około 400 leka- 
rzy, z tych pokaźną liczbę chirurgów, i pan mimo to zwraca się 
o poradę do felczera! A potem dziwi się pan, iż felczer niety]- 
ko nie pomógł pańskiemu dziecku, ale chciał jeszcze pana wy- 
zyskać... ) Radzimy zatem sz. panu, chociaż trochę zapóźno, 
błąd swój naprawić i zwrócić się o poradę do któregokolwiek 
z lekarzy. 

— Panu Oseowskiemu, stałemu prenumeratorowi, — Chemja 
ogólna przez Br. Znatowicza, wydana w r. 1884-ym w War- 
szawie. . 

— stałemu prenumeratorowi z ul, Piwnej, — Pośrednictwa for" 
malnego, zorganizowanego niema, Należy zwrócić się wprost 
do jednej z fabryk. ; 

— Panu St. Dvbrz:—Nie możemy imienia ujawniać, gdyż go 
nie znamy. Od składających ofiary nikt nie żąda legitymacyj. 

— Panu 1. As, („Zuanemu”) w Wilnie. — Prosimy 0 dokła- 
dny adres, na liście bowiem nazwisko nieczytejne, 


ODPOWIEDZI ADMINISTRACJI 


— Panu Al. S, w San Remo. — Abonament sz. pana upływa 
z końcem kwietnia r. b. 

— Panu... vgłaszującemu z Opota, gub. luhelskiej,— W liście 
bez adresu i daty, zamiast rs. 1 kop. 14, o których sz. pan 
wspomina, znaleźliśmy. tylko kop. 14 markami pocztowemi, 
Po otrzymaniu brakującego rubla ogłoszenie zamieścimy, 

— lrenumetatorowi z t'ńszczyzny,—list odebrany, 


GIEŁDA 


Warszawa, 18-go lutego. * 

Poranne szacowania berlińskie obiecywały nam dziś pła- 
cić 222 i 221.75, odpowiadające kursom 45.05 i 45.10 
bez kosztów, a otrzymane nadto depesze zaznaczały osła- 
bioną tendencja giełdy tamtejszej, Petersburg cenił Lon- 
dyn po 9.12 z odbiorem natychmiastowym i po 9.18 na 
kwiecień, oba kursa w zaofiarowanin. U nas rozpoczęto 
obroty kursem 45.05, a więc przy równi berlińskiej (222 
m. bez kosztów), lecz gdy otrzymano gorsze taksy i oddaw- 
cy skutkiem tego cofnęli się, kurs Berlina krótkiego pod- 
niósł się i doszedt do 45.25 (t.j. 221 m. za 100 rs.). Ró- 
żnice czyniły dziś 20 kop., a przy uwzględnieniu wczoraj - 
szego kursu końcowego 174 kop. na korzyść Berlina. 
W dostawach robiono dziś niewiele, Sprzedano dostawy 
z odbiorem- codziennym według woli nabywcy do końca 
marca r. b. po 45.35 i do końca b. m. po 45.25. 

Waluty obce w średnim ruchu. Krótkim Berlinem obra- 
cano po 45.05, 45.074, 45.10, 45.15, 45.20 i 45.25, 
przeważnie jednak po 45.15 i 45.20, żądając 45.35. Inne 
niemieckie krótkoterminowe miasta bankowe oddawano po 
44.974, 45 i 45.05. W zaofarowaniu nominalnem notowa- 
no Londyn po 9.18 długoterminowy i po 9.15 krótki. Pa- 
ryż krótki chciano zbyć po 36.75, nabywano zaś po 36.50 
i 36.024. Wiedeń krótki ofiarowano po 78.10, bez ruchu. 

W papierach obroty średnie, przy niezmienionej dążno- 
ści. Żądano za listy likwidacyjne 90:i 89, stosownie do 
wielkości odcinków, a kupiono kilka tysięcy w sztukach po 
rs. 1,0006 i w pięciosetkaeh po po 89.60, oraz kilka tysięcy 
w drobnych sztukach po 89.70 i 89.75. Pożyczki wscho- 
dnie po 100.75 w zaofiarowaniu nominalnem, bez względu 
ea emisję Nową pożyczkę 4%, chciano zbyć po 86.35, 
a nabyto kilka tysięcy po 86.10. 

Listy zastawne ziemskie starano się umieścić po 97.40 
I ser. i po 26.30 II-ej, po-96.15 III-ej, IV i V,ser.,. A u- 
mieszczono kilka tysięcy I ser. opatazonych arkuszami ku- 


ponowemi po 97.15, kilka tysięcy II serji po 96.10, oraz f ko Twemu Jowiszowi. 


pech J,—Marcelina Kochańska d. 5-go b, m. koncertowa- 


kilkanaście tysięcy V-ej serji po 95.95 i 96. Listy zasta- 
wne miasta Warszawy ofiarowano po 99 Iserji, 96.10 
Ii-ej s., 95.10 IM-eji 94.75 IV-ej i V-ej s., a osiągnięto 
98.70 za kilka tysięcy I serji, 95.90 za kilka tysięcy Il-ej, 
94.85 za kilka tysięcy III s., oraz 94.40, 94.45, 94.50 i 
| 94.55 za kilkanaście tysięcy JV i V ser. Obligów kanali- 
|zacyjnych m. Warszawy kupiono drobnostkę po 90.25. 


| Ulokowano parę tysięcy 6°/ listów zastawnych wileńskich 


po 100.75 i 100.90. 
Bs kilka akcyj banku handlowego w Warszawie po 
Godzina 12. Usposobienie giełdy dla wałat obcych 
"mocne. . U. 
Okowita. Wiadro 8.23,, garniec rs. 2.68. Dowozy 
wystarczające, usposobienie słabe. Cena warsz. Tow. ocz. 
sprz. spir. 10.37. 


Mme 


0d Lecznicy H-ej (Niecała nr I) 


| EDE Jan Sęciwiza lx 
| rozpoczął przyjęcie chorych na gardło, nos i uszy, 
codziennie od 11-ej do 12-ej. 666 


Cyrix P. Busch. 


Dziś, we wtorek, dnia 18-go lutego o godzinie 
8-ej wieczorem. „Obóz cygański” wielki balet. Po- 
trójny żokej wykona Miss Allen, M-lle Marie Dorć i 
Mr Sittć.  Pięciokrotna szkoła jazdy jeżdżona. przez 
dyrektora. Oprócz tego występ M-lle Vidal, konno- 
Jęzdki wyższej szkoły, brzuchomówcy Mr. Char= 
lier, nieporównanych strzelców kapitana KH. 2. 
Hicks i księżniczki Wenetah, oraz występ 

| wszystkich artystów. | .261r 


ma pr dzisiejszego numeru dla prenumeratorów 
na prowincji, dołącza się tabela wygranych pierw- 
szej klasy 154-ej loterji jarrait Królestwa Pol- 
skiego. 


Bank Dyskontowy Warszawski 


podaje do wiadomości publicznej, że na akeje XTII 
| emisji Wileńskiego liolniczego Banku, 
i przyjmować będzie pierwszy wniosek w ilości s. 
448 kop. 46 na akcję, z doliczeniem rs. £ 
kop. 26, tytułem podatku skarbowego, czyli ra- 
zem rs. 450, ato włącznie do dnia 6 (18) mar- 
ca r. b. 

Jedna akcja nowomającej się wypuścić emisji wy- 
dawaną będzie: na każde 15 sztuk akcyj poprze 


dnich seryj. ; 
N 


lub większy Pokój może być z gabinetem, potrze. 


I A L 
bny zaraz, w eleganckim domu, z dogodnem wej- 


ściem i na pryncypalnej ulicy. Natychmiastowe ofer- 


ty do kantoru Kurjera, pod S. T. 500. 672 
|_| KORESPONDENCJA PRYWATNA, 


— Nr 2153 H. 
Sześć dni oczekiwania! Ach, toż to cała nieskończo- 
ność; czyby nie można tego terminu zmniejszyć choć 


do połowy, 
655) Ukrainiec. 
— List poste-restante dla A. Z. na póczcie. 
(663) 


—. Jaśminowi. — Jestem. Dowiedz się poste-re- 
stante, tam bliższe objaśnienie.—a. a. (653 


— Różowej maseczce z Tomboli. 
Zręczne rymy tylko za żart przyjąć es y 
667 à M 
i iatów” kar 

— Maskę „Zwolenniczkę kwiatów”, blondynkę 
z 4-ej maskarady uprzejmie prost o przybycie na -po- 
cztę, dla odebrania, pod wiadomym adresem listu, 
z przeproszeniem i usprawiedliwieniem się, za nie- 
właściwe względem niej uchybienie, — Re jabilitują- 
cy się. (658) $ 

— _Niezmiennemu”. — Czyż dro z f i 
hae Ailene? zastosuję się do baraże pak wy a 
i miejsce, —1856 t: patatia ja p , (664). > 

— Czy „Śmutna” z NM 31, 45i „P S.” z N 48, j 
UWr e spał Aby uniknąć BT sh 
eiga i kiedy E było aep ay "a osią Pi się 


— „Gwiazdeczce”. -< Gdziikai za słowa miłości dzięki 
Qi, najdroższa, Kochaj i wierz Twemu na sg i tyle 


= 


KURJER WARSZA WSKI-—Dnia 18 lutego 1890 Pe Nr 49 


= w KSBSET RĘKI I E 3- 


EK, PIĄTEK i SOBOTĘ, 


to jest w dniu 20, 21 1 22 mutegor. b. odbywać się będzie 


W MAGAZYNIE BŁAWATNYM 


(OMYNDA MAKOWSKIAGO 


Towarów wysortowanych. jedwabnych, wełnianych i bawelnianych, 
ORAZ ZNACZNEJ ILOŚCI RESZTEK 


EEK KAKAAKAK IARAA 


"Syndycy Tymozasawi LICY TA ( TE 


massy upadłości | 
| 
| 


DET I 


tnia 


De E a 24 


a 


fi 


ra 


a 
| U „aeiobówe gate, [biliko tinii ao Antoniego Krenna, w Środę d. 19 (7), Ozwartek 20 (8) i Piątek 21 (9) Lutego 1890 roku 
$ > O 3 + z m d 5 
| (ART do sprzędania tania. Miodowa 4: 1, podaje do wiadomości osób interesowanych, w RSZ S KI 
È e że przez postanowienie Sądu Okręgowego | W A W 
t yi RENE Kielockiego zd. 22 Maja st. st. 1889 r. dia | s oł wyd: 
y š nie stawających wierzycieli massy upadłości S Ś || i IC Y E A © YJ N 
; GZM AGA i Antoniego Krenna, wyznaczony został do y 


+ i sprawdzenia ich wierzytelności nowy Sześcio- 


Piate świeczniki 


$ 
j 
pejs termin, licząc daty umieszcze: j 

ODRA Ten onga ga amiy pr Bracza Nr 4, 
ku pogo niżej wymienieni nie stawający wie | będą sprzedawane przez licytację różne przedmioty, a mianowiciew: 
rzyciele, a mianowicie: 1) Stanisław Burzyń: |, zostjumy, bawełni i pióci ry stre 

ski, 2) Antoni Świątkiewicz, 3) Józef Cza: | meble, kostjumy , bawełniane HP AWIENNĘ towary, lustra, obrązy, ler- 


Ń ©, i aal an E Gis RA mi = Hd | kow, 4) Jan Skowroński, 5) Andizej Piła , skie dywany, bronzy, naczynia stołowe i inne różne przedmioty. 
"4 1 bronz, sztuk cztery, SĄ spr ua 4 ! 6) Michat Kowalczyk, 7) Walenty Krawczyk, | PPETI n e T di óż ty | 
(| zeze Tub po patzen Miodowa At 1, moai ] | 8) oz Boczkowski, 0) Małgorzata Biońską, Licytacja RSEN, na YAS godzinie 12-ej, a kończy 0 godzinie 5-ej 
p szkania A 6, od H | 10) Agnieszka Ożga, 11) Antonina Kuczyń- |-pa południu. Przedmioty naznaczone na rosę Oy zj: arię | 
1 ABLE £ 1 


ska, 12) Jan łjucznikow, 13) Mikołaj Kali- 
nówski, 14) Hil Oberman, 16) Naftula Te- 
nenbaum, 16) Dawid Sztern, 17) Mechel Ro- 
zenberg, 18) Fryderyk Dvard, 19) Kazimierz 
Korulski, 20) Josia Sząpira, 21) Nikodem | 
Bałądin, 22) Anzelm Zylberyng, 28) Rubin | 
Neiiteld, 24) Herszel Wajsman, 25) Judka 

Cukerman, 26) Kalma Finkelsztein, 27) Pin- | 
kus Załman, 88) Moszek Epstein, 29) Eufro- | 
zyna Rutkowska, 44 Henryk Binental, 31) 

Rubin Sztern, 32) Lejbuś Goldszmidt, 33) 


Wcześnie w magazynach Sali, SATP 


"SANTAL ve MIDY. 


M  _ Essencya z cytrynianu drzewą sandałowego a Bombay, najzupeł- 

j niej czysta, w kapsułkach zawarta, jest znacznie skuteczniejszą aniżeli 
kopahu i kubeba, Czyni niepotrzebnem używanie wszelkich szpryco- 

į wai i w przeciągu kilku dni ulecza wszelkie najdolegliwsze i naj- 

j więcej zastarzale rzeżączki, nie utrudzając żołądka i nie udzielając 

p nieprzyjemnej woni urynie. i 

Skład w Paryżu, 8, ulica Vivienne i w głównych aptekach, 


|| m - R 


| 

g 

i ; W sobotę na balu kostjamowym w ratnszn 

zgubioną, zostałą bransoleta, na wierzchu bu» 
kiet z brylantów, obrączką złota ruchoma na 
szurnierach. łaskawy zmalazca raczy odnieść 
takową naql. Marsząłkowską M 122, na drugie 

"U pietro; 4a powyższą nagrodą, jeśli takowej żą- 
lać będzie. Upyaszą się pp. jubilarów o zwró- 
enie uwagi na powyżej opisaną bransoletę, 


I 
|| 
Moszek Adler, 34) Gimpel Moszkowicz, 35) | 
Adam Stępiński, 35) Józef Płóciennik, 37) | 
Karol Reichelt, % Lejba, rzeźnik niewiado- | 
my z nazwiska, 80) Karol Strzelbicki, 40) | 
Alter Moerberger, 41) Fiszel Bimke, 42) Jó- 
zet Anderszewski, 43) Jakób Sobiorajski, 44) 
Maksymiljan Viweger, 45) Bolesław Kołtoń: 
ski, 45) Szlama Blumenfeld, 47) Zelik Ro: 

| 


7 e 4 Í . 
j Obwieszczenie. Piotrowski, 50) Bazyli Perłow, 51) Dawid 


| p TA ECT „ | Maliniak, 52) Evest, 58) Simon i Stecki, 54) | 
Podział spadku wdowy pani inżenierowe TP: i h rd a IRA 
f Nawrookiej. Emilji urodz. Hering, a Sar | Dobrycz, 55) Franciszek Fuchs, 54) | 


zenwald, 48) Abram Grossman, 49) Riese i 


ków w Poznańskiem, « w akademji specjalnie 
leśnej Tharandt. pod Dremem, nagrodzony 
RZA À UB: intoa A ROYA! vielki dalem srebrnym Ministerstwa za 
i er At Arpi łówa o dnii ździaw:. | łakowski i Sp., 59) Pódymowski -i Sp, (0) : , Niniejszem zawiadamia się interesowanych, | on mo 
jącej w Bgrtinie, która z dnia 11 październi- Majewsk , 61) Antoni Rozwadowski, (2) że ERU Sądu Okręgowego Kieleckiego 
Czernikowski, €3) Bzędkowski, 64) Juljan „2 d. 10 Stycznia st. st. 1890 r., w, miejsce 
Grosse, 65) N. Szteinberg, 66) Union Pro- | zmarłego Adwokata przysięgłego Bierzyń- 
prietaire de Nice, 67) Martel, i 68) George skie 038 Syndykiem _ tymczasowym massy 
upadzości Antoniego Krenna; naznać zony z0- 
stał Adwokat przysięgły Rafał Kujawski, 
zamieszkały w m, Kielcach. 304r 


ka 1888 testament publikowany w Berlinie 
dnia 18 lytego 1859 pozostawiła, nastąpi. Upra- 

f sza się więć wszystkich wierzycieli z spadku 

zgłosićseiu do wykonawcy testamentu, kupca 

i Wladymira Ziołeckiego. w Berlinie, N, W, 

Spenerstrasse N: 10 aea po bi 
| Berlin d. 3:ge lutego 1890. 
Król. sąd pówiatowy oddział 72a. 308r 


n = sę $ m ka DJ m m ma wa -- 
[i | Techn: icsny, makiyczne i, teoretycz 
| nie wykształcony u najznakomitszych leśní- 
il $i * pr T A Á i 
lej d. 7 lutego 1880 7. w Eberswalde, mieszka- Mikołaj Żyżyn, 57) Dawidow, 58) Adam Ku | 


gospodarkę leśną—z najlepszą rekomendacją 
i obecnie piętnasty : rok w jednem miejscu 
pozostający, poszukuje stosownej posady, — 
łaskawe oferty przyjmuje Główny Zarząd 
dóbr Szlossberg przez Nłuksztę,  Kurlandzka 
308R 


gubernja. 


Gonlet, niniejszym zawiađdamiają się, iż z do- 


wodami wierzytelności ich usprawiedliwiają- 
comi, mogą się w ciągn sześciomieięcznego 


DO SKŁADU 3r 


Stanislawa Baumann 


przy ulicy Elektorainej M 7, 
, naprzeciw Banku, 
nadchodzą ciągle wielkie traisporty 


Cementu Portan 


z istryk niemieckich i krajowych: 


pao Sąd oznaczonego terminu, zgłaszać do 
ancelarji wydziału cywilnego Sądu Okręga- 


wego Kieleckiego, zaś nie stawający i w tym 


terminie, ulegną skutkom art. 513 Kod. Handl, | 
Syndycy tymczasowi: Adwokat przysięgły | 


- 5 liblorów Mązkich 


1G61 


ALa izanari 


wyłącznie 221R 
pierwszorzędnych fabryk 
poleca w wielkim wyborze 
BARDZO TANIO 


JAN LAUTERBACH 


ZEGARMISTRZ, 


R. Kujawski. 
| 805r ( Ludwik Stumpf. 


PRACOWNIA WARSZA WSKA, 


FPODWALĘ 9, (przen. z Miodowej 15). 


R taest] OSTRZEŻENIE. 


nego od rub., inne ubrania również. 


Eranie miary szablonem ułatwiające. P a ekpa wig A Jestómy RAWY Gegł y i Gliny omir wa lej, 
b (aneta potrójna 2 zaczac | 48 Morsnatkowsta 143 | weon tot agat 

R ać A uż oyi ao | mem przyjme wA dalsza zamówienia i xeznr;| |. wprost hotelu Francuskiego Tektury $nołtycowej, - 

aja Ñ Mk, Piac Śwo Aa sandra, u | Firma Warspoaeka tów falryka M -- Wejście to sklap 2 bramy, Stali Resorowej Angielskiej; 


jen | | | gz Tdi” PA 
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- Shej, która uzyskała patent wynalazku 


Në að 


e eea e w e a: 


es 
a et naklejanych na pudełkach 
ezenta 


Nauka i wychowanie. 


dres biura nauczycielskiego Załęski, Mä- 
izowiecka 16, rekomenduje nauczycieli, nau- 
czycielki, bony... j 18r 


uchhajterja. dla samouków nauczyciela 
Biuchialterj! Gustawa Chwat/aw W „księgar- 


niach i autora, Miodowa 12. 4507 


re athaid, c EAEE 2AA 
uchhalterji wyucza gruntownie z upowa- 
Bźnienia władzy, b. wieloletni zastępca „Da- 
nilewicza” autora buchhalterji, Chmielewski, 
Brucka 5. 406r 


00000, 

yplomowana rękodzielnia dla kobiet Swi- 
Drirsciej. Marszałkowska 128, Zaczynają się 
kurst krawiecczyżny, gorsediapstwa, strojów, 
krawatów, haftu, robót 'włóczkowych, ins 


troligatorstwa, koronek, inalowania, terra- 
tóty, 1191 
— u, 


Kcpwersacja zbiorowa francuzka, niemie- 
cka 2 rs, miesięcznie. Angielska. 3 Mio- 
dowa, 29754 


ŘŘŮĖ——_ 
punaisa włoskiej ktoby życzył, raczy 
Nałożyć poste-restante „Italia,” 5080 

łoda osoba z wyższem wykształceniem, po- 

siądająca metodę froeblowską poszukuje 
lekcyj prywatnych, „Adres; Chmielna 23, mie- 
szkania 9. 4975 
auczycielka gimnazistka. z niemieckim 
j oszukije lekcyj, Chmielna 52, mieszk. 4, 
od 12—1. 5050 


amen, 
auczycielka ż francuzkim, muzyką, po- 
szukuje lekcyj lub Korepetycyj. gy 5 na 


SD Diogo zbot RSE aast 
auczycielki muzyki, patentbwane potrze: 
Nin na wyjazd. Krakowskie-Przedmiėście 7, 


Biuro, Dąbrowska... 


p szkoła rzemiośł dla kobiet K. Kowa- 
lewskiej, Długa 18, m. 17,—zapisy przyj* 
muje na krój sukien metodą francuzką, z 
gaktyczią nauką szycia i upinania, bielizny, 
rawatów, strojów, inttoligatorstwa, koron“ 
Karstwa, malowania, wypalania na drzewie, 
eljominiatury, retusżerja i wszelkie roboty. 
ykład pierwszorzędnych specjalistek. Paten- 
tè wydaje. 482r 
oszu Diaes języka niemieckiego 
W stronie ulicy Bielańskiej, Senatorskiej, 
razygi9, Oferty w kahtorze Kuxjera pod wy- 
ZEM „Konwersacja.” 5026 


Pm | NAZZA E 
ponia żońska jest do odstąpienia w jedńem 


Trebócka ozjsari. SEE ulica 


usska nauczyci pasi 
iur zycielka z muzyką jest żądaną. 
Rei iegtiejni, Anny Damerau, Kra- 


mieści gr 
placu. eście N 88, "Ip Ryp a 


tudent uniwersytetu 1-go kursu izraclita. 
Spotrzebny w kondycję” do 9-ch uczniów 


gimn. Wiadomość; z 
od 8 do 10 wietzorem, 19 N % z N 19; 


atemabyle pn 
tudent matematyk daje Teka; mę 
S Nowolipki 28—11. W ona yki, 


iont russki, poszuk ry f 
er A Ra Y 88, uje lekcyj, Żurawia 


atwierdzona przez Władze najnowsza szko- 

ła kroju i szycia sukien, okryć, trać dni 
cinnych i bielizny J. Grabskiej, Złota N 16 
wejście od ulicy Zielnej. Przyjmuje wpis u- 
czennie codziennie. Uczę podług metody wła. 
ryżu uznana za najpraktyczniejszą boz kdo 
Wek i pasowania. Uczennice pO przejścią kyra 
Mu otrzymują patenty i ksiażki, Autorka naj, 
nowszej metody kroju: — J. Grauska, < Siig l 
pna aar matowa ct EEE WERE o E, 


Posady i prace. 


enci tylko zdolni za prowizją potrzebni, 


+ w Biurże ogłoszeń, Senator: 
iadomość w Bi 490: 


ska 26, 


grofńom skończony, mający. 2 górą 20 iat 


f : zystkiemi gałęzia= > 
praktyki, obeznany ze ię aA admini- 


Sstratora lub rządcy większego majątku, może, 


mi gospodarstwa, poszukuj 
ag Fa waj na poważne rekomendacje. Nie= 
ie 


si 
5 ką kaucję w razie Potrzeky F. R. w skle- 


ferty składać proszę pód lit. X 
ie hurtowym tabacznym 
mo Teatralny. 


hgst zdolny, - mający stosunki, potrzebny 
esë zaraz do interesu węglowego. Pierw- 
śzejstwo mają którzy już pracowali w tym 
interesie, Orerty składać Fanton Sp 


O SE ARA AAA 
ona niemka potrzebna zaraz. 
<Wieszkania 2: 
ona frmicnzka, świeżo przybyła, , Z SZy* 
kiem, Zgoda 6, mieszk, 8. 5180 


BS „Les dernière 


może złożyć, 


in et Comp» | 
Wandalin 4007 


Sm deza 17, 
5048 


s Cartouche | 
zka biała bibułka do papierosów, uznana przez Chem. Liaborat. rrp H Warsz. | 
wers, za NAJLEPS , nadeszła i takową jiólecamy.—WWszelkie bibuł po- 

adające czytelnych stępli, dernières Qartouches,» 


j 
| 
|| 
| 
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l 


niania Z A A a z i A O AŚ Z Z Z PZ ZZ OO WY O Z AZ Z E E A 


(00 rany? w średnim wieku; wdowiec, posia- | 


P De sprzedaży artykulu łatwy zbyt mają; 


meiiens : 


s” WE 


| pomimo szumnych 


. bezwarunkowo podrabiane.—Jeneralną Re- 


cję,.oraz wyłączną sprzedaż, powierzyliśny Domowi „Fiandlowemu 
L. Silberlast w Warszawie, Graniczna 10, 


Braunstein Freres Paris. 


174 


z a saia 


dający średnić wyksztalcenie i znający do- 
skónale jężyk niemiecki; pragnie znaleźć ja- 
kiekolwiek zajęcie. Oferty w kantorze Kutje: 
ra Warsz. pod lit, A. Ri 497r 


Dorae i dziewczynki potrzebne zaraz do 
tabryki zabawek, Twarda 24. 5078 


cego, potrzebni SĄ agenci na stałą pensję i 
prowizję. Retlektanci zechcą złożyć swe 0- 
terty z wyszczególnieniem swego, dotych- 
czosówegó zdjęcia pod lit. A. 6. 59, poste- 
restante, 5040... 

p etalowiiec „hiający” praktyki. let 22, po: 
szukuje poskdy kasjera, inkasenta, ekspe- 

dytora, oprócz chlibuego swiadretWwa może 

złożyć kaucję w gotówce, . Oferty, Kuzjer, 
S. 44”, 15005 


nd. a 


ako uczeń znajdzie pomieszczenie w pierw- 
szorzędnym magazynie, młodzieniec przyje- 
mnej powierzehowności, posiadajacy Jężyki, 
syn zaenych rodziców. Wiadomość w skłá- 
dzie nut Gebethnerai Wolffa, ptzy ulicy 
Czystej. 510r 
kos: restauracyjny, z prowincji, z dlu- 
goletniemi świadectwami, poszukuje obo: 
wiązka w Warsżawie lub na prowincji. Wia- 
domość Widok A. 4, u stróża. 


penioreygia znający języki polski, russki 
i niemięcki, może mieć stałe zajęcie w kan- 
torze składu win. Oferty z oznaczeniem zą- 
danego honorarjnm, mprasza się nadesiąć do 
biura ogłoszeń P imani i Frendlera, Sena- 
torka 26, sub H. 10. 516r 


Koy życzył do prowadzenia maszyny maszy- 
niste (montera) i mechanika lub majstra do 
fabryki, raczy złożyć adres w kantorze Kurtje- 
ra. pod adresem „Monter 5, K,” 4895 


| esteś posiadający dobre świadectwa i re- 
komendacje, poszukuje posady od 1 kwie= 
tnia r, b. Adres: Wielka Wieś przez Wojnicz 
(Galicja) Antoniemu Bednarczykowi.  466r 


LęERiezy kawaler z dużych lasów, z dobremi 
świadectwami, poszukuje posady w Króle: 
stwie, Cesarstwie. Oferty uprasza nadsyłać do | 
kantoru Kurjera Warszawskiego „Leśniko- 
wi M,” 4308 


08 młoda z lepszem wychowaniem po- 
trzebna jest na wyjazd. Bielańska N 2],u 
5128 


p. Cieślińskiej, 


gge posiadająca jezyk francuski i dobrą 


do towarzystwa. 
szkania 24, 4958 
lm posiadająca chlubne świadectwa jo» 
szukuje miejsca gospodyni na wieś lub w 
mieście, Oferty w kantorze. Kurjera dla Wi- 
ktorji B. - 4521 
potrzebną jest osoba młoda miłej powierz- 
chowności, inteligentna, posiadająca języki 
krajowe i niemiecki do korespondencji, 0b- 
zuajmiona z handlem, mogąca wykazać się 
póważnemi rekomendacjami, na posadę ka- 
sjerki-sklepowej do bardzo poważnego han- 
dlu. Oferty ż opisem curriculum vitae sklas 
dać w Kurjerze Warszawskim pod „A. J. M. , 
Brylanty”, lir 


porze s4 panny do kwiatów podręczne 


l 


kl zdatne. Ul. Senatorska. sw 32, 4750 
otrzebne zaraz zdolne podręczne do bieli? 
zny i uczennice. Ulica Bednarska M 19, mie- 

szkania 19, 4778 


potrzeba jest zaraz 50 uzdolnionych Wad 
do fabryki dżetów K; Karasiewicza. Wiado= 
mość: Niecała N 12, 4817 


potrzebne są panny do maszyny do bielizn 
oraz podręczne i do nauki. Dzielna Je 19, 
mieszk, 29, - - 4976 


Pim y do kwiatów potrzebne są zaraz. Szy< 
Ki, Trębacka N: a 4805 _ 


aręset rs. złożę kaucji 
energi j TER 
jera St; anej kobiety, 01 
PRS 1e podręczne 
eeu aN 2 
rzebne pod 7 
Fa 20, mieszk. 10 


p 


, proszę o zajęcie dla 
erty w kantorze Kur- 


Święto: 
6098 
ne do trykotów. Senator- | 
Aa 10. 5099 

osrzebna jest maszynistka j dobra wykoń- 
Pisarka do piąta Chmielna N 5. 75096 
łom kobieta do krów oraz roznoszenia 

eście, Piękna 49, m. 2% 56095" 


4 trykotów, 


mleka po mi 


| Pogzgome pemi do wykotów, Un Mosto- 


KURJER WARSZAWSKI-Diia 18 litego 1890% 


na porcje jak corocznie od 1830 roku 
w poście, zacznie być podawanym od 
Jutra i trwać będzie przez post codzien- 
nie w Handlu Win Edmunda Langner, 
dawniej Riedla, Nowo-Senatorska. 196 


otrzebty piehciarz blisko Warszawy z kau: 
„I cją. Twarda M 6, mieszk. 12. 5071 


panny podręczne i uzdolnione potrzebne do 


Świat 42, 


————— 


P oznańczyk lokaj z dobremi świadectwami 
i rekomendacją poszukuje posady w War- 
szawio lub na wyjazd od I-go marca, Tręba= 
oka 4, mieszk. 12; 5054 


otrzebne są maszynistki i podręczne do 
hielizny, Piwna M 3, mieszk. 3. 5039 


potrzebna maszynistka do bielizny, mAszy= 
nd Wlielera Wilsona. Ulica Twarda M 7, 
PER i M 
otrzebne wykończarki do trykotów. Dziel- 
L Ag: SG 
poirzonny jest uczeń do handlu spożywczo- 
kolonjalnego, 112 Marszałkowska, 5130 


ubli 300 za wyrobienie posady kolejarzowi 
iw jednym z zarządów dróg żelaznych w 
Warszawie. Oferty pod lit. L. W, 466 


zukam miejsca kasjerki lub sklepowej 
«nam języki polski, russki, francuski i tro 
chę niemiecki. Marszałkowska X 151, m. 16, 
od godz, 2 do 4-ej. x 


zukam bony niemki niemłodej do dwóch 


chłopczyków. Do oferty dołączyć fotografję. 
Emil Sommer, Częstochowa. „| 5065 
|| bety handlowy zaraz poszukuje zaj cia. 
Łaskawe oferty „Zygmunt” przyjmuje ur- 
jer. 509 i 
LK VIT E EEE N AE EE: STATE 
czeń potrzebny do zegarmistrza porządnych 
rodziców na przychodniego, Ulica Senator- 
ska 12. 5087 


Urzędnik drogi żelaznej, posiadający upo- 
„Uważnienie władzy, poszukuje zarządu do- 
mem za umiarkowane wynagrodzenie Reko- 
mendację poważne przedstawi. Nadto potrze- 
buje mieszkania 5 pokojów, przedpokoju, ku- 
chni. Oferty dla NoN. 6.. a 4675 


dowa inteligentna, posiadająca języki, 
pragnie miejsca kasjęrki, do towarzystwa, 
zarządu doniem, lektorki, na przychodnią lub 
na'wyjazd. Oferty przyjmuje BONE? 


„Marie 27.” 
Phi i lub administracji domem, sklepem 
it. p. poszukuje człowie MY kawaler: 
z kaucją rs. 1,000 lub więcej. Może nawóć 
przyjąć posadę kasjera, magazyniera Ìt. p. Re- 
ferencje pierwszorzędnych firm. Oferty pod 
lit, A. A, M. kantor Kurjera. 5080 
i 0 panien podręcznych potrzeba jest zaraz, 
Ulica róg Dobrej i Tamki M 1, m. 23. 5186 
20 kop. arkusz płacę przepisywania czytel- 
nem, prędkiem, męskiem pismem, żądam 
do mojego mieszkańia. Oferty z wymienieniem 
„zajęcia, wiek, próby pisma, Biuro ogloszeń 
Senatorska 26, „Piotrówi.” 514r 


Kupno i sprzedaż. 


iuro dębowe szafkowe, filary, 9 szuflad rs, 
50, gzyms rzeźbiony. Grzybowska 24, sto- 
larz. 5114 


picyia 52” tanio sprzedam. Nowy-Świat 54, 
Dmieszk. : 5104 


mieszk. 16. 
om 
ilard prre w dobrym, stanie za 1%, 


170 i piamidi z kości słoniowej za rs, 45 
„do sprzedania, Marszałkowska N 117, w ou- 
kierni. 4796 
Boka okulary, lornetki, termometry; oraz 

wszelkie wyroby optyczne „259, taniej” u 
optyka Juljana Drehera, Szpitalna 6, Przyj- 
muje reparacje. ! 3778 


NRL NN LoL2- 22 
ibljoteka orzechowa ozdobna za rs, 80 oraz 
rogi myśliwskie (trąby) antyki, fajka pian- 

kowa 2-funtowa antyk, monety złote i inne 

fżęczy do' sprzedania, Złota 30, od 8 do Dzej, 

stróż wskaże. 4544 


Ge podłogową, na stoły i meble, tanio 
wyprzedaje skład dywanów O ej 
3r 


$ Mazowiecka 16. 


DĘ do sprzedania roczny, Wiadomość; Śli- 
ska 3 4752 


Ni 24, u stróża, 


2 mame m | mara a 


| 

D? sprzedania lampa wisząca, lustro, sto- 

lik do: roboty i obrazy. Nowogrodzka 8,1 
p LEGATA Ak 


———— za 
DZ oranianih kilkanaście funtów wybor- 
nej chińskiej herbaty, przywiezionej z Sy- 
berjr. NowysŚwiat 57, m. 10. 3530 
PO nd e EE EE S g Toe parad POOR Y 
o sprzedania suknia z welny francuskiej 
Do używana, na osobę szczupłą, jakoteż 
stanięzki jedwabne. Widzieć można od 11.ej 
od 4-ej do G-ej. 


Królewska 51, mie: 
PUJ wa fi 


5134. m 


7 


Potrzebna jest na 2 
summa rs. 5,000, 


na dobrą hypotekę nieruchomości w 


(| Warszawie. Adresy pod lit. A. B. la 
proszę składać u pp. Rajchmana i 
Frendlera, Senatorska N 28. 309R M 


ZM 


o sprzedania fortepian, lustro i kwiaty, 
Hoża 9, „mieszk, 4. 5045 


ortepiany mało używane pierwszorzędnych 
f tutejszych fabryk i pianino paryskie Erarda 
o sprzedania. Resursa obywatelska, Krakow- 
skie-Przedmieście M 64, m. 2, Jagielski. 4083 


Grzy- 
4801 


ortepian Kralla palisandrowy, b. dobry. do 
1 sprzedania, Adres; kiosk, Zielony Plac. «6.9 

iranki najmodniejsze, najtańsze, w głó- 

wym składzie dywanów Giełżyńskiego, 
Marszałkowska 137. 105r 


Am LLL 
F ortepian Hofera do sprzedania, Ul. Wspól- 
na A 38, m, 12, od 12 do S-ej. 4651 


Fortepian do sprzedania za rs. 50, ul. 
bowska M 17, mieszk, 26. „+. 


OU Ada niy AAOMÓB 
Pm rafami sprzedaję, wynajmuję, za- 
mieniam, repatacje, strojenia przyjmuję, 
Miodowa 1. A „BAB. 


POR Bliithnert krótki, prawie nowy, 
za rs. 600, oraz rotunda sobolowa aksami- 
tem kryta, do sprzedania. Nowogrodzka 1, 
mieszk. 3. 4797 


Guitar. mebli do sprzedania, Wspólna 34 
Mistróż wskaże, _ 15090 
fana" Kupując rękawiczki, żądajcie doł 
ainich najpraktyczniejszyeh spinek angici< 
skich „Isabella”. 4783 


Jępówskiego "pestozenie "Tri" O-tetit, 
świeże, ze wsi wałachy, do sprzedantia. Grzy- 
bowska 21. i 4940 
rr w, | 0 
Kasy ogniotrwałe najtańsze w fabryte egzy* 

stującej od 1863 r. Stanisława banmgurt 
GMA. Chłodna 40. 


Kosze: kołnierzyki i mankiety poleża bar- 
dzo tanio skład płótna z fabryki „Żyrardów? 
Marszałkowska M 151, R, Czarniecki i S-ka, 2801: 
Karra prawie nowa do zamiany na powóz. 
Obejrzeć można w fabryce powozów p. Mom 
mera, Leszno 36. 4935 
Ke kwaszoną wyborową funt 3 kop. 
poleca sklep spożywczy, Żórawia N1, 4923 
Kasy ogniotrwałe 25°/ tańsze od innych cen- 
ników, Marszałkowska 125, Sikorski. 3188 
ABER AR UNIA E EN AE D ECA LEJ 
penra na raty sprzedaje miejscowym i na 


3485 


n 


óżko z materacem włosianyn 


nio, Pismo święte. Od 12 do 4-ej, ul. Chłodna 
M 24, sklep pieczywa, 5101 

eble za bezcen, garnitur czatny, orzecho- 

wy, lustra, rozmaite inne meble, szaty, kre- 
dens, stół, krzesła, łóżka, biurko, otomana, bís 
bljoteka, szafki lustrzane. Złota 3, róg Zgody,” 
idąc od Marszałkowskiej trzecia brama, pier: 
wsze piętro w bramie. 4377 


eble za bezcen! Garnitur czarny, orzecho- 
wy; lustra, rozmaite inne meble, szafy, kre- 
dens, stół, krzesła, łóżka, biuro, otomana, bi- 


bljoteka, szafka lustrzana, Marszałkowska 
819, w podwórzu, druga brama, mieszka- 
nią 15, ; 4790 


eble tanio, garnitur, czarny, orzechowy 

szafy, łóżka, biurko, kredens, krzesła, oto- 
mana, różne meble. Mokotowska 6%, przy Placu 
św. Aleksandra, stróż wskaże. 3709 


moi E on 


eble po zwiniętym imagezynie, rozmaite 
Migarnitury, otomany, szesłonci, sxafy, kres 
deńsy i inne za bezóen, Świętokrzyska 16, 
mieszk. 18, w bramie nå dole, ARDO 
mieszk. 13, w Sramie ni PSLI 
eble za bozcen!  Gzanitur czarny, oreecho- 
wy, lustra, rozmaite inne meble, szafy, kre- 
dens, ától, grzmi irnad bimo, szestengi, fi- 
Ł Ulica Marszałkowska X 108 i od ulie 
Okmielnej N 87; m, 30, 0 gnazch 


Eaa TI E Ome 
eble, garnitury, otoman i, So? 
5 8 y, szeslongi, Soy, 
Mea, toalety, biurka, łóżka i inne po nic- 
Przed owanie niskich cenach. Krakowskie- 
m. 10, m.6, wprost św, Krzyża, 4956 
eble nowe rozmaite trwałej roboty tanie 
sprzedaje Makow, Solna 9. 
MY do sprzedania 2-miesięczne i roczne, 
Mi Ulica Świętokrzyska M 32, u stróża. 6055 
„IU Fra 


Po wyraodaoia, Wiolka 4, płodła "4668 
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WA do szycia Pollak i Schmidt do 
i sprzedania. Nowy-Świat. Na82p-u mecha- 
nika, ems że 60797, 


R O W O 
raaa nowe do sprzedania systemu ame- 

rykańskiego. Nowy-Świat Ai 66, Janiszew- 
ski. 5125 


| z ae ae e e 
em łańcuchowych para do sprzedania, Do- 
bra N: 21. 5088 
ce jadalny z krzesłami lub bez krzeseł oraz 
skiozet pokojowy tanio. 
drugiej bramie. 


ok malinowy nadesłano ze wsi, Chmielna 
62, m. 6. 5060 
e ZONE REAA A 1 PORZE 
Wiprzedaź różnych mebli nowych, używa- 
„nych. Ceny nizkie. Ulica Bednarska 19, 
stolarz. 4362 


Ware paryskie najmodniejsze, prze- 
śliczne, nadzwyczajnie tanio wyprzedaje 
Griinwasser, Miodowa 10. 4740 
7 powodu wyjazdu są do sprzedania niedro- 
go lando i faeton mało używane oraz szory 
angielskie. Obejrzać można w fabryce Somme- 
xa, Leszno M 36. 0 
3 upełna wyprzedaż. Paltociki, sukienki, far- 
$ tuszki. czapki, kapelusze dziecinne, baszłyki, 
malosze, kolniorzyki, krawaty męzkie, 30 pro- 
gut niżej kosztu, Hoża 11, mieszk. 1. -5081 


izteresa handi. i majat. 


poza z olrotom 2,300 rs., z domom i ogro- 
dem owocowym, jest do sprzedania. W-ny 
W 4755 


pteka centralna, blisko kolei i Warszawy, 

z obrotem 2,500 rs., jest do sprzedania za 
gotówkę. Lelsurz i szpital w miejscu. Wiado- 
mość: Chmielna 61, m. 3. 4160 


o wydzierżawienia bufet z piwem. Wia- 

'|domość w składzie wódek, róg Marszałkow- 
skiej i Zielonego Placu. 4525 
hegho egzystująca od lat kilkudziesięciu 

w najruchliwszym punkcie miasta, do sprze- 
pauia. Wiadomość: Krucza 28, mieszkania 9, 
od 3—5-ej, 4568 


yi ime w dużom mieście w Cesarstwie 
na korzystnych wernnkach, do odstęyisania. 
Oferty pod „Oukicrnia” do biura ogłoszeń 
Rajchmana i Frendlera, Senatorska 26. ITF 
De wydzierżuwie sa puzekąski i obiady 
L$przy restauracji, Zw i , w szynku. 5046 


u 


faligóżski, Nowy-Swiat 38. 


DO poparcia hand”: poszukuję pożyczki rs. 


100, gwarancja powna, Oferty: rę War- 
szawski pod lit. B. D. 45 ž 
eiwzæmE pięciowłókowy, blizko Wurszawy 
i szosy, tanio sprzedam, z powodn wydale= 
nia. „/erozolimgka 70, mieszkania 14. | 5077 
andel kolonjalny do odstąpienia za rs. 500. 
JiBracka 8, sklep pieczywa, 100% 
i pny J. Z. Ratyńskiego, smaczna, aroma- 
tyczna. Haadinjącym rabat, Warszawa: 
Jerozolimska N 84, Kalisz: Marjańska dom 
Rozena. 0000 
anĝel spożywczy, przy ulicy pryncyzalnej, 
za nizką cenę, z powodu wyjazdu do sprze- 


dania. Komorne tanie. Wiadomość: widok 
Ą_w sklepie. z A 


fest do odstąpienia restauracja w dobrym 
v punkcie luh do zamiany na kawiarnię. Wia- 
domość Krakowskie-Przedmieście, restauracja 
Herkulanum, rano od 10 do 12, 449r 


p e rena m zbyt tdk nk a as 
Kaa izakład mleczny do sprzedania, 
Wiadomość: Marszałkowska M 95. 5038 
upię sumę hypoteczną od 2—3,000 rs. do- 
tbrze lokowaną. Oferty składać pod „hypo- 

teka” w IKurjerze. 5092 
poszeiwię wspólnika lub wspólniczki z ka- 
pitałem rs. 300 do sprzedaży obuwia, dobrze 
rocentującej. Klijentela wyrobiona. Oferty: 
turjer Warsz. pod lit. M. S. 594 
pouzer są dwie sumy poz0,000 rs. lub 
jedna 40,000 rs. na hypotekę miejską, na 
pierwszy numer po Towarzystwie znacznie 
Wwyższem. Pragnąc porozumieć się osobiście, 
wszelkie pośrednictwo wyłączam. Proszę złoż 
żyć adresy w Kurjerze pod W. G. w 8840 
gród przy ulicy Koszykowej owocowo- 
| "warzywny 40,900 łokci, domek do wydzier- 
żawienia, Kwólewska 1, mieszk. 10. 4502 


-e D 
klep spożywczy i dystrybucja do sprzeda: 
uia bardzo tanio, Marszałkowska 129. 4825 


a ht krów 60, mil 4 od Warszawy, do wy- 

puszczenia zaraz. Oferty nadsyłać proszę do 
szwajcara Hotelu Polskiego. 2239 
poszakuję z kapitałem od 15,000 rs. admi- 

nistratora lub czynnego wspólnika, chrze- 
ścjamina, do interesu przemysłowo-rolnego ©- 


gzystującego w Warszawie, którego dzisiejszy | 


obrót zdwoić zamierzam, co przy obecnem u- 
rządzeniu zakładu jest możebnem, jak również 
korzystny zbyt produktu zapewniony. Kapitał 
wniesiony będzie dziesięciokrotnie w rok o- 
brócony, Interes sam przedstawia solidną gwa- 
rancję, oprócz tego, że kapitał będzie zawsze 
w towarze w ręku dającego. Interesant raczy 
się zgłosić do kantoru przewozowego W-go 


Zaborskiego, Krakowskie-Przedm. 60, gdz 
się udzieli bliższej informacji. 4990 


W drukarni Kurjera Warsrowakiegoi Pite Teatralny Nr 473e 


Redaktor 


KURJER WARSZAWSKI:—Dnia 18 lutego 
a A a CZA = 


leka garney od 30 do 80 niezbieranego, 
chłodzonego, może być dostarczane codzien- 


V 


| nie po cenie kop. 22'/, za garniec. Oferty: nad- 


j płaca komorne. 


| 
| 


r 


i 


F 


U 


7 


į 
; 


syłać proszę: 
domu, 


——— na 
| recz, jest pożyczka 20,000 rs., na 1-5z 
numer hypotki domu przy ulicy Marszał- 
kowskiej na 70/,, bez pośrednictwa żadnego. 
Wiadomość bliższa w f 
rêjenta' Michała Przysieckiego, _ 
abli *,000 pożyczający fabrykantowi prze- 
mysłowcowi, otrzyma przy zupełnem zabez- 
pieczeniu kapitału, procentu miesięcznie rs. 80. 
Oferty przyjmuje Biuro ogłoszeń, Senatorska 
26, sub „4,000 Pewne”. 487r 


q kład wegla dobrze procentujący z powodu 
«. słabości zaraz do odstąpienia za przystępną 
cenę, Wiadomość na miejscu, nl. Bielań- 
ska M 4. "4722 
Gklep dystrybucyjno - galantery jno - spożyw- 
< czy do sprzedania z powodu zmiany interesu. 
Podwal N 8. 4865 


kiep spożywczo-dystrybucyjny do sprzeda- 
Siia 5 4249 


Ul: Ceglana M 5. 
ę klep dystrybucyjno-galanteryjny, materja- 
«ły piśmienne, z powodu nieprzewidzianych 
okoliczności do sprzedania. Ul. Marszałków- 
ska N 95. 4557 


łodzimierska N 21, do stróża 
; ar 2288 


Cklep “wiktualów dystrybucyjny do sprze- 
dania, za rs. 500. Żurawia 23. 5058 


Sklep wiktuałowy sprzedam tanio, byleby 
zaraz, z powodu słabości, samo pieczywo 0- 
Wiadomość Świętokrzyzka 
R dystrybucja p. Godlewskiego. -5056 


| Sklep spożywezo-dystrybucyjny jest do od- | 


stąpienia zaraz z powodu słabości. Wiado- 
mość: ulica Żelazna Mè 33, gt ulicy 
NC | dk 


lep wiktuałów do odstąpienia w każdem 
czasie. Zakroczymska M3. | 6124" 
klep nydlieske kolmnjaliordg zwane jay 
przeż otrzymaną posadę sprzedaję, 0- 
dna 21. Say x 5116 


Gktop z piwnicą do wynaj ęcia za 160 rs. UI. 
4 Krucza.38, róg Źurawiej, _______808r 
“klep spożywczy, jest do sprzedania, a zara» 
«zem może być skład węgli, za rogatką szmu- 
lowską przy. szosie Xi 39. 513r 


iHa domkiem 6 morg, niedaleko Warsza- 
t wy: przy kolei terespolskiej i szosie, do 
sprzedania za 900 rs. Królewska 1, mieszka- 
nia 10. 4501 


W mieście gubernjalnem Siedlcach w puil- 
kcie najbardziej ożywionym jest do sprze- 
dania za rs. 4,500, lub do wydzierżawienia za 
rs, 400 dom, odpowiedni na żałożenie restaura- 
cji, piekarni i t. d. Bliższe szczegóły: na miej- 
scu w księgarni G. Strumpfa. . 5043,_ 
WE czę od 2 do 3,000 rs., na hypotekę 
miejską najprowincję. Oferty, składać kan- 
tor Kurjera pód słowem „Pożyczka”. 5091 
powodu wyjazdu do sprzedania sklep wi- 
,ktnałów. Wiadomość ulica Żelazna M 85, 
mieszkanias21. 5053 
“araz apteka z obrotem 4,200 rs. do sprzeda- 
nia. Grotówką wymagalne 10,000 rs., reszta 
na spłaty ma dogodnych warunkach. Oferty 
w Kuujerze Warszawskim pod W. L. 5126 
Z powodu posady jest do sprzedania sklep 
dystrybucyjno-galanteryjny w dobrym pun- 
keie. Ś 5097 


owy-Świat M 61. 


APoniesiemia osobiste. 


awaler lat 28, polak, blondyn, przystojny, 
fachowiec, posiadażąey kapitału 6,000 rs., 


zaprasza na żonę pannę w wieku od 17 do 22 | 


lat, katoliczkę, Pzystojna, zdrowa, łagodnego 
charakteru, średnio wykształconą, z posagiem 
4,000 rs. Dyskrecja zapewnia się słowem ho- 
noru: Łaskawe oferty wraz z fotografjami 
proszę nadsyłać: Samhorodek kijowskiej gub. 
„Szlachcicowi ukraińskiemu.” 1630 


Ñ łody człowiek lat 26, katolik, przystojny, | 
(inte i 


igentny, handlowiec, posiadający do- 

chodu około 1,000 rs. rocznie, poszukuje do- 
zgonnej towarzyszki zycia, młodej, przystoj- 
nej, z posagiem 5,000—10,000 rs. Dyskrecja 
zapewnia się, fotografje zwrócę. Adres: Eliza- 
wetgrad chersońskiej gub., Lewskiemn. 4388 
anna lat 24, inteligentna, z rodziny szla- 
checkiej, muzykalna, mająca stałą posadę 
400 rs. rocznie i fach, który w razie potrzeby 


może przynosić korzyść w rodzinie, Sok 
męża w.odpowiednich warunkach. Oferty po: 
ste-restante dla Biruty 24. 2572 - 


Lokale. 
À Wróblewski i S-ka, kantor przewozowy, 
„ Trębacka 11, Filja Nowy-Świat 7.—Zala- 
twia ` przeprowadzki, opakowania, przewóz 
mebli. 14r 


Koda LI 14. i PAS Joz wd. BR 1. im l „Kd si 
| zes Karpińska, przyjmuje osoby = 


i 


dziewające się słabości, lub przybyłe na 
tacje. Królewska N 3, «4144 


leirasa przyjmuje na słabość, czas dłuż- 
szy lub kurację. Krucza'88. 4896 


(mowy 


ciszek Olszewski. — Wydawcy: 


PORZ 


ancćlarji hypotecznej | 
5088 


i 
i 
i 
|| 
|| 


| 


| 


| 


Wócław Szymanowski i 


1890 r. 
penen z upoważnienia władzy przyj- 
muje panie na czas dłuższy. Wyłącznie po- 
trzebujących dyskrecji. bez legitymacji. Udzie- 
la- porad swojej ray de Słabość, umie- 
szczenie dziecka rubli, pokoje oddzielne. 
Chłodna 24. 4715 


(Hopiec Oleś, co robił przy lakierniku Smo- 
leński 


mogą stajnia i wozownia. 
seu u państwa Winger. 


toby z właścicieli domu, w czworoboku obję- 

tym ulicami: Karmelicką, Dzielną, Dziką i 
Nowolipkami miał od 1 lipca do wynajęcia w 
domu frontowym lub w porządnej oficynie: 
3 pokoje większe, o dwóch wejściach, z wygo- 
dami oraz 1 pokój przyległy z oddzielnem 
wejściem z tych schodów, na 1-m piętrze, ra- 
czy już teraz pozostawić swój adres w Kurje- 
/arsz, „dla lokatora J. D.” 4086 


Nz Pradze, ulica Panieńska N 7 nowy, do 


d f-go marca pokój przy familji, dla przy- 
zwoitej panienki. Marszałkowska 145, mie- 
szkania 32, be ie AMG 
03 1-go lipca r. b. poszukuje się lokalu skła- 
dającego się z kilkunastu pokojów, w środ- 


ku miasta, na pierwszem lub drugiem piętrze. | 


Oferty składać: Kurjer Warsz. „F. M.” 3913 


PS jest zaraz lokal z 3-ch pokojów, 
przedpokoju i kuchni, z możliwemi wygoda- 
mi, w okolicach Saskiego lub Zielonego placu. 
Oferty z warunkami składać w kantorze Kur- 
jera pod lit. E. J. XN 1000. 4946 


okój z oddzielnem wejściem, meblami, opa- | 
Złota | 


łem i usługą, za 8 rs. miesięcznie. 
N 60, m. 6. 510 


okój do wynajęcia, wejście frontowe. Zielo- | 


| ny plac, (Szkolna) 13, m. 10. 5044 


pokój umeblowany, oraz pomieszczenie dla 
prayzwoityóh panienek. Chmielna 44, mie- 
zkania 7. ] 5107 


SL AZURE Ć 
tajnie na 5 lub 8 koni wygodnie urządzone 


S$ wozownie są do wynajęcia każdego czasu. | 


Wiadomość na miejscu, Aleja Ujazdowska 17, 

u państwa Winger. 4971 
tancja dla uczących się panienek, pod tro- 

Śskliwe opieką. Bracka M 10, m. 17. 5103 


Sklep z trzema pokojami do odstąpienia, na 


Nr 48 


DA? do piep potrzebuje Leśniewska. 
Ulica Leopoldyny, domu M 17, mieszka- 
nia 5, 5089 


| Ecka Coqui, Wierzbowa X 6, poleca no- À 


wy transport chińskich i japońskich towa- ` 


rów, oraz stale nadchodzącą świeżą chińską = 


herbatę, w oryginalnem opakowanin,, od 2—8- 
rubli za funt. 2663 


| zysżł ią sz się na fortepianie, 5 kop. 
za godzinę. Długa 23, mieszkania 7. 5108 
erbatę w najprzedniejszym gatunku, z ņa- 
der pięknym aromatem i wykwintnym sma- 
kiem, poleca skład M, Muszkata, Senatorska 
N 22. 4798 


jestrsgboswi list z datą 16 ij” krk 


arbuję falbany i modne żaboty. Ul. Grzy« 
K ae 4927 


bowska 2. Wojcińska. 
pon męzki przyjmuje obstalunki, prze* 
róbki, reparacje niedrogo. Marszałkowską 
94. — Chmurczyński. 4528 


O 


aplica grobowa na trzech placach cementae 

rza ` Powązkowskiego, — massiv kamienna, 
cztery łokcie wysoka, zupełnie nowa, do sprze. 
dania za rs, 2,000. Oferty pod literami W. A. Ze 
Kaplica, i 5035 

ist dla N. Z. w Warszawie 

adresem. 


É dla Stelli poste-restante Warszawa. 
s 5122 


pod wskazanym 
5123 


Lt z cyfrą dla „Prawdą do ideału” na pocze 

cie. ; a Aay 
amka młoda, przystojna, bez długu, z obfie 
tym pokarmem jest do umieszczenia. Za 

rogatką Mokotowską X 4, m. 12. 4958 


arjola i Marja Ludwika znajdą listy po- 
dług życzenia, —Smiles. 5034 

koda da Bobak OBA 0 łk E = 
amka bez diugu, uczciwa, młoda, ze świe- 
żym, obfitym pokarmem, u akuszerki, Szmue 


lowizna, w domu Rokossowskiej, 5112 
ieszczęśliwa matka obarczona pięciorgiem 
dzieci, z których najstarsza córka już rok 

chóra, pozbawiona wszelkich środków do ży= 

cia. blaga osoby litościwe o pomoc. Wspólna 

N.7, mieszkania 15. 509r 


a cmentarzu Powązkowskim, w punkcie 
środkowym jest miejsce do odstapienia, 
Wiad.: ul. Zielna N 25, stróż wskaże. 5105 __ 
biady prywatne, mięsne i postne. Nowo- 
Oerol ŁY. E IAEE VELA NA 
soby, które złożyły oferty Hreczkosiejowi 
Oiaj listy złożone Warszawa poste - re- 
stante. — pit AIN . 5132 
d Marka Ozertwana M 2 „jest na poczcie w 
Warszawie list do odebrania. 5121 
przyjmuję robotę krawatów męzkich z da- 
nego maferjału, oraz pranie używanych je- 


coo IAA 


| dwabnych i kretonowych. Nowy-Świat 54, 


Krakowskiem-Przedmieściu każdego czasu. | 


Oferty: Kujer Warsz. „Sklep.” 


gtajzia do odnajęcia każdego czasu, Wiado- 
mość: Bracka 25, m. 6. LUA 
TZ pokoje u meblowane, - fortepian, obsługa. 

Krakowskie-Przedmieście 7, m. 28. 5110 
SES EWA 


pokoje, kuchnia, przedpokój, 2 wejścia etc, 
zaraz do wynajęcia, Złota 2, 5069 


Boniesienia rozmaite, 


A) Lekcje kroju systemem prawdziwym 
francuzkim, nowo ulepszonym, kurs rs. 8.; 
lekeje strojów kurs rs, 10. Świętokrzyzka 39, 


róg Iarszałkowskiej, (gdzie apteka). _ 5129 


uldog morągowaty przybłąkany jest do 

odebrania. Ma piersi białe i u zadnich dwóch 
nóg ma pazurki białe. Po trzech dniach pozo- 
staje na własność, Ogrodowa M 54, mieszk, 26, 
do 10 rano. 5073 


ac REDA S EE IETT YB MP e | 

parr chodniki, obrusy, patarafki, płótna 
gumowe po cenach tabrycznych. Królewska, 

róg Krakowskiego-Przedmieścia. 5075 


Doro za Jw 25854 warsz. akc. tow. poży- 

czkówego przy placu Wareckim N 2, zagi- 

nal potbeżtenie stobione || C- 000E my 
la Marylki od Rogiera odpowiedź na pocz- 
cie. "5047 


ank. 0 PBOŁIU UBU ZA ME CSS md Bl al 
DZA i Rodaczka mają oferty złożone 
Warszawa poste-restante od S. 5131 


| pe Zofji Brochwicz odpowiedź na poczcie. 
5118 


p" N 5931 list wysłany. 
D Sea pne tt A Y 
r Hammond z New-Yorku, Niemoc płcio- 
wa, oraz środki jej zaradzenia. Cena kop. 75, 


| za zaliczeniem poeztowem rs. 1. v. Krafft- 


Ebing. Zboczenia umysłowe na tle zaburzeń 
płciowych—Opaczne czucie płciowe.—Cena 
rs. 1 kop. 20. Za, zaliczeniem pocztowem rs. 1 
kop. 50. W administracji „Medycyny,” Aleja 
Jerozolimska 80. 4396 


~ LosBoaemo lemsypow Bapuasa 6 (18) Wespasa 1890 r 
Aioni Pietkiewicz” (Adam Pług) - 


mieszkania 10. 4504 

przyjmnie suknie do roboty i do przepina< 
nia, podług najświeższych żurnali, akura=' 

tnie i tanio. Chmielna M 58, m. 25. -- 5070 


| potrzebuja. dziecka do piersi, zaręczam za 


obfity i zdrowy pokarm. Mokotowska 35, 
mieszkania 34. 5074 


piatek | 13 0 rż e || 
klep zaraz do wynajęcia.—Klacz gniada do 
$; rzedania. Piękna 49. 4546 


rzędnik poważnej instytucji, żonaty, dzie-, 
U; przez zbieg nieszczęśliwych okoliczności 
opadł w długi lichwiarskie—uprasza 0 przyj- 
cie z pomocą pożyczeniem na umiarkowany 
procent kilkuset rubli, na splaty miesięczne, 
gwarancja najpewniejsza. Oferty upraszam 
składać w kantorze niniejszego kurera dla 
„Urzędnika,” | = eu ai rwo82 61 
niedzielę 16 b, m. między godziną 5-tą i 
We: podczas élubn w synagodze na Tło. 
mackiem uroniono stary woreczek skórzany, W 
którym było trzydzieści kilka rs. drobnemi 
banknotami—oprócz tego 2 klucze od kasy że-, 
laznej. Uczciwy- znalazea raczy zatrzymać s0- 
bie 15 rs., a resztę wraz z kluczami oddać na 
Niecałą 2, mieszk, 18. 6042 
józki, wełocypedy, koniki dla dzieci. oraz 
kosze, koszyczki, żardinierki, stoliki do ro- 
bót vielki wybór. Królewska, ti C yyy 
skiego-Przedmieścia, 76 
żymaczki specjalnie reparuję najtanię 
W gwarancią roczną, Fabryka galant 
metalicznej. Emanuela Gołaszewskiego. Chło- 


dna M 21. 4024. 


zaa POKER O NORY a WERE GEE ROP A 
a gotówkę sprzedaję, kupuję, garderobę 
I rę prak idok 3, 4861 


pna OŚ. TZW ATE ZEP E S TrA 
iemianin i ciemno-blondyn 26, listów nie o- ` 
r Lactrat, prosi o następne do kantoru Ra 4 


pod „Niecierpliwemu”, 


aginął mops. Łaskawy znalazea za odpo- 
wiednie wynagrodzenie raczy odprowadzić: 
ulica Wspólna X 18, m. 1. 5040 


araz do wynajęcia lokal fabryczny, w środku 
Zmiastatakte potrzebny magazynier, Z 
kaucją 3,000 rubli, gwarancja bypoteczna. Re- 
flektanci raczą złożyć swoje adresy: kiosk, róg 
Ciepłej i Twardej pod lit M. B. , 5063 
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